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(który dopiero nakazano układać, a tele- 
gramy tylko rządowe rozgłosiły po Euro- 
pie, że już wydano rozporządzenia reorga- 
nizacyi), stał się ustawą a nawet chociażby 
ustawa ta była wykonaną, niezmieni się 
w niczem stan rzeczy, gdyż cóż znaczyć 
może taki lub odmienny rozdział atrybu- 
cyj między władze cywilne, gdy arbitralność 
jest naturą rządu a policya i tłumy dykta- 
torów wojskowych mad wszystkiem samo- 
wolnie panują. Wszelkie reorganizacye i re- 
formy będą czczym wyrazem i martwą for- 


żarów publicznych, ale się nie wzuiósł do chwy- 
cenia inicyatywy. 

Listy z Carogrodu zapowiadają bliskie rozbicie 
się kopferencyi. Porta opiera się wszelkim zmia- 
uom statu que. Serbia żąda przedowszyst:iem wy- projektowane uchwalone projektowane 
prowadzenia wojsw tureckich zeawych fortece. List| Dwór. . -> +> 6,127,200  6,127,2:0 7,458,700 
z Raguzy w dzisiejszym Wandererze twierdzi, że | Kancelarya gabinetowe 72,900 72,800 76,000 
w bitwie 24 z. m. Tarey ponieśli ogromne straty | Rada Stanu, . . . - - 186,000 142,680 192,000 
i że nie utrzymali się na placu, lecz musieli cof- | Bada Ministrów . . . 49,600 49,562 68,500 
nąć się aż do Spużo. W Hercegowinie powstanie | Ministeryum dworu oesar- 
się ożywia. Łukasz Wuk.łowiez występuje znowu | skiego i spraw zagr. 2,490,000 2,621,792 2,668,800 
zaczepnie. Bośnia zeczyna się ruszać. W Serbii | Ministerym Stanu: 
cała milicya jest pod bronią. a) oddział polityczny 25,674,000 26,547,036 ') 26,412,200 
Hr. Thun poseł austryacki w Peteraburgu, jest| b) n» oświecenia i 


Wiedeń 3 sierpnia. Dajemy ta następnie licz- 
by porównawcze budżeta na s 1862 erich 
ne i uchwalone, zliczbami proponowanemi budżetu 
na rok 1863. 1862. 1 


lina z żądaniem rozpoczęcia układów w ce- 
lu zawarcia unii handlowej austryacko-nie- 
mieckiej, zmierzała nie do rozszerzenia 
związku celnego przez przystąpienie Austrji, 
jako raczej do rozbicia go przez wyparcie 
z niego Prus, Osłabienie wpływu materyal- 
nego Prus było zadaniem tej noty jak i a- 
gitacyi w Niemczech poładniowych,: podo- 
bnie jak poruszenie przez Austryę reformy 
Związku nie.nieckiego, dążyło do skrzyżo- 
wania pruskich planów utworzenia w Rze- 
szy Ściślejszego żwiązku politycznego pru- 


aków 4 sierpnia. 


Pietnastomiesięczne obrady parlamentu 
wiedeńskiego po czwarty raz przerwane Z0- 
stały na kilka tygodni. Jak obrady te nie- 
miały żadnego wpływu na ogólne położe- 
nie polityczne, tak i przerwa ich obojętną 
jest dla Europy. Parlament wiedeński nie- 
miał żadnego punktu zetknięcia z światem 
zewnętrznym; wszystkie sprawy przezeń 
traktowane i uchwalane, trzymały się zdala 


wielkich zadań organizacyjnych i wielkich |*= s > fo: m5 + 3 z u wód. Pan Bałabin bawi w Cieplicach. Niektórzy | wyznań. . . . . . 4,596,000 4,570,250 4,649,300 
polityeznych kwestyj, a cała działalność | SKI80- Austrya czyni nawet podobno taje- | mą, depo AKG zniesiony nietylko widzą w tem nowyłdowód oziębiony: h stosnoków | Kancelarya nadworna wę- , 
prawodawcza była tylko środkiem którym mne kroki względem zawarcia przymierza stan wojenny, zisiejszy system rządze- między Austryą i Rosyą. BEMA Si- z 14,174,800 13,785,404 13,296,000 
ski aat pdkłągiwał 00 RE w prze- handlowego z Francyą, aby wyprzeć Pru-|nia na samowolności i despotyzmie oparty, E aaea iraa e UK: 
Pytany yai ch zmian pożądanych |*)* W polityce zewnętrznej wzajemny sto-|a naturą obcego rządu będący, nowy zaś 254 grodzka . . . . . 3,082,500 3,229,715 3,440,000 
p pe F k Pm paee pA E sunek Austryi i Prus okazał się w akcie | system nie oprze się na prawach narodu rę- WVrocław 2 sierpnie. | Kancelarya nadw. chor- 
w prawodawstwie, do pokonania trudnosci . ; : ER waranto a R E . 1,985,200 1,909,310 2,179,700 
finansowych, lub do zdjęcia ze siebie odpo- uznania królestwa włoskiego. SORAM to | kojmiami zag a wany ch, i t Izba poselska obraduje teraz codziennie nad | Ministeryum skarbu 23,246,600 22,074,648 22,704,400 
wiedziałności i przeniesienia jéj na repre- było wypływem polityki „wolnej ręki”. Tak| Po doniesieniu o nakazie skreślenia pro- | budżetem. Dla miejscowój publiczności są to zaj- » _ sprawiedl. 9,120,600 9,126,615 9,139,700 
Rad ństwa nie wywierała ža- | KWESTIA har:dlowa, jak i stosunek obustron- |jektu reorganizacyi władz, ogłoszono w |mujące rozprawy. Najważniejsze a częstokroć i m  policyi. . 2,642,900 2,626,910 2,659,800 
pany sk a pa A 4 tad Ej ny Prus i Austryi do kwestyj zewnętrznych, Dzienniku Powszechnym z 1 sierpnia jednę aajdrobniejsze szczegóły administracyi . krejowćj » handlu. . 1,087,400 383,400 1,359,709 
nego nacisku na p > Pai 29% PR mogłyby stanowcze rozdwojenie obu tych |ze wskazówek dla tego projektu, to jest przychodzą w nich pod surowy rozbiór. Jest to Izba obrachunkowa 4,886,700 4,849,738 4,633,000 i 
wa inicyatywy używała tak skromnie, że AREAS s $ ż i i; wyborna szkoła dla wielkiéj publiczaości, która | Inne wydatki 1,416,500 - 1,405,200 1,386,200 
ani jedna ustawa dotąd nie wykończona, państw niemieckich sprowadzić, gdyby już|aby  rozwać fi; czy zgadzać się będzie Z|w połączenia z prasą, podaje jéj codzieanie obfi. | Wojsko 143,340,277 135,300,000 127,000,000 ` 
której reprezentacya dała początek, a prze- więcej nie było między niemi żadnego interesu | dobrem administracyi przywrócić trzy znie: | ty zasób wiedzy i światła, przygotowujące stopnio- | Marynarka 13,165,000 13,165,000 10,872,500 
a Ma R bodge" po ta bessa wspólnego. Doktryna legitymizmu, którą tak | sione rządy „gubernialne kielecki, kaliski i|wo naród do coraz większój dojrzałoś si polity- | Wsparcia i poręka proct. 3,200,000 niezałatwione 4,237,000 
mwazelki P działania polit . * . |zwane „święte przymierze“ postawiło jako podlaski. Wiadomo, że cesarz Mikołaj z o- cznój i do samorządu. zet Dług państwa 106,237 000 112,666,380 115,328 500 
elkiego działania politycznego, nie mia śmiu dawnych województw, na które dzie- Na wczorajszem posiedzeniu zajmowano się dro- | Umorzenie długu 18,300,300 18,005,700 23,400,200 
, 


zasadę moralną, uległa przed siłą faktów i 
okazała się być zwodniczą, lecz rzeczywi- 
sta podstawa świętego przymierza, jaką by- 
ło zabezpieczenie sobie nawzajem posiadło- 
ści polskich, niezostała dotąd naruszoną ani 
w wojnie krymskiej ani w wojnie włoskiej. 
Dla tego jeszcze związek Austryi i Prus z 80- 
bą i z Rosyą na podstawie interesów pol- 
skich utrzymuje się ciągle, a Francya nie zdo- 
łała go rozbić. Polityka niemiecka Prus je- 
dynie przez kwestyę polską nie może roz- 
winąć się swobodnie, bo musi oglądać się 


gami żelazaemi. Podaosiły się od dawna głosy | Lokacja kapitałów 7,066,000 2,968,000 ` 6,396,000 

przeciw rządowi, żo wszystkie drogi żelazna sta- | Strata na weksl. i mon. 11.550.000 niezałatwione. _ 7.938,400 

ra się na własuość rządową zagarnąć, przezuacza- Razem 403,697,477 382,6€7,335*) 396,567,100 

jąc osobny na to fundusz, oszczędzony z zarządu| — Nowo wybrany wydział budżetowy na rok 

tego wydziału. Już przeszła legislatura położyła | 1863 odbył zaraz w sobotę po rozpuszczeniu laby 

tamę tym dążn:Śś:iom, uchwalając, aby rzeczony posiedzenie, na któróm w nasiępujący sposób po- 

osobny fandasz wciągnięty był w ogólny budżen | dzielono się referatami budżetu nowego: 

państwa. Skarżono się nasiępnie narząd, że przy- Wydatki: Dwór: bar. Tinti; Kaucelarya gabi- 

właszcza sobie monopol budowania dróg Żżela- |netowa: Dr Wiese:; Rada Stanu: Dr Schiudler; Ra- 

zaycb, utradnisjąc prywatne przedsiębiorstwo. P.|da Ministrów: Dr Lapenna; Mioisteryum Spraw za- 

Heydat, jako były minister handlo, zastępując dzi- | granicznych: hr. Hartig; Ministerynm Stanu, od- 

sejaszego szefa tego wydzisła, przedstawił cały | dział administracyi polityczaćj: Dr Taszek; oddział 

system dotychczasowej administracyi dróg żela- oświecenia: Dr Brinz; oddział wyznań: X. Liti- 
zuych, starając się go usprawiedliwić, ale nie vb. | aowicz; Kancelsrye nadworna węgierska, chorwa* 


ła żadnego wpływu na przemiany stanu po- 
litycznego, przez jakie stopniowo przecho- 
dzi Europa. Rola tego ciała była wyłą- 
cznie związana z domowemi kwestyami 
administracyi rządowej, W najważniejszej 
nawet kwestyi, której polityczne znaczenie 
i doniosłość są tylko przeczuwane, ale nie- 
ocenione i zgłębione należycie, albowiem 
kwestya ta okazała się nierozwiązalną za 
pomocą ułożonego z góry programu, w kwe- 
styi tej, to jest węgierskiej, parlament au- 
stryacki negatywne tylko zajął stanowisko. 


lila się Kongresówka, nazwawszy je po- 
przednio guberniami, nakazał następnie sfor- 
mować pięć, łącząc krakowskie z sando- 
mierskiem pod nazwą gubernii radomskiej, 
kaliskie z mazowieckiem pod nazwą gu- 
bernii warszawskićj a podlaskie z lubel- 
skiem pod nazwą gnbernii lubelskićj. Otóż 
teraz nakazano rozważyć, czy lepićj będzie 
dla administracyi rozdzielić połączone gu- 
bernie i ustanowić w miejscu pięciu, ośm 
rządów gubernialnych odpowiednich da- 
wniejszym ośmiu rządom wojewódzkim. 


Nie powiodły mu si SOG ala _|to na Austryę to na Rosyę; polityka wscho- .|stając bynajmniej za jego utrzymaniem, jako nie|cka i siedmiogrodzka: Dr Wenisch ; Miuisteryom 
84 a pA łędu A pr kwśę + pa >s dnia Rosyi również jest przez to tamowaną. Zapewne byłoby dogodnićj dla ludności |odpowieduim j.ż więcej dzisiejszym potrzebom. | Skarbu: Dr Taszek; Miaisterym Sprawiedliwości : 
y 8 AŚ Zgadzał się w gruncie na zasady objawione w ko- Tschabuschaigg; Ministeryuiu Policyi: br. Beleredi 4 


mieć bliższe ogniska władzy administracyj- 
nój, lecz przy dzisiejszym stanie, jest to 
tylko teorya, a w rzeczywistości wszystko 
jedno czy jest pięciu czy ośmiu dyktatorów 
wojennych, każdy zaś pragnie być od nic 
jak najdalćj. Jeżeli zaś to przywrócenie 
śmiu gubernij, ma być przypomnieniem, 0- 
śmiu województw Królestwa Kongresowego, 
to takie ponęty* niezwabią dzisiaj ludności 
dla którój Kongresówka niejest bynajmnićj 
ideałem i niemogą w niczem uśpić żądań 
narodu domagającego się zadosyćuczynie- 
nia swym prawom i potrzebom we wszy- 
stkich prowincyach polskich. To doniesie- 
nie dodatkowe tyczące się projektu reor- 
ganizacyi władz administracyjnych żamie- 
szczamy poniżój pod właściwym oddzia- 
łem. 


Położenie polityczne w ciągu npłynionego 
tygodnia nie przedstawiało wybitnych chwil 
w dążeniu czy to Prus w Niemczech, czy 
to Rosyi na Wschodzie. Konferencya caro- 
grodzka podniosła znaczenie Rosyi w Bel- 
gradzie, a dawna partya rosyjska, która od 
czasu wojny wschodnićj zamilkła, podnosi 
na nowo głowę niemając już do walczenia 
z wpływem francuskim, i owszem używa- 
jąc takowego za narzędzie własnego pod- 
niesienia się. Konferencya carogrodzka kryje 
w swojem łonie wojnę. Turcya bowiem gro- 
madzi siły u granic Serbii, godzić się chce 
z Czarnogórą, aby na konferencyi mogła 
zająć groźne stanowisko. Rosya nie mogła 
podobno wprowadzić sprawy czarnogórskićj 
na konferencyę, a ajenci jéj w Serbii dzia- 
łają z podwojoną w téj chwili gorliwością. 
Czy książę Michał jest panem ruchu mogą- 
cego lada chwila przyśpieszyć rozwinięcie 
całój kwestyi wschodnićj? Położenie rzeczy 
jest takie, że przewidywać się nieda, co 
jatro nastąpić może. Jeżeli przygotowania 
Garibaldego dotąd są okryte tajemnicą celu 
właściwego, to pokazuje, iż zarówno kwe- 
stya rzymska jak i wschodnia mogą wyglą- 
dać jego wdania się. Przygotowania te Ga- 
ribaldego i niepewność ich celu są zapra- 
wdę osobliwem zjawiskiem w położeniu po- 
litycznem. Europa czeka, gdzie nowy grom 
uderzy, i niema środków na powstrzymanie 
go, chociaż cała stoi pod bronią. 

Równaż niepewność panuje pod wzglę- 
dem stanowiska mocarstw europejskich do 
wojny amerykańskićj. Pogłoski krążą, że 
Anglia, Francya i Rosya zamierzają uznać 
wreszcie niepodległość krajów południowych 
Unii amerykańskićj; lecz b T niema 
żadnych widocznych wskazówek, ktoreby 
mniemanie to usprawiedliwiały. 

W ogóle tak kwestya rzymska jak wscho- 
dnia i amerykańska, przedstawiają obraz 
położenia politycznego w stanie zupełnej 
niepewności, i zdawałoby się, że Europa na 
to tylko robiła kilkudziesięcioletnie wysile- 
nia w celu utrzyńania pokoju, aby żyć z 
dnia na dzień, bez siły zażegnania burzy 
z kądkolwiekby ona nadciągnęła, bez środ- 
ków zabezpieczenią się przed następstwami 
jej. Fizycy utrzymują, że zbyt gęsto usta- 
wione konduktory elektryczne nie zabezpie- 
czają Od piorunów; Europa obfituje w kon- 
duktory do przesytu ... 


a 


czenie rezolucyi parlamentarnej 
zastosowania praktycznego doktryny o od- 
powiedzialności ministrów, w Austryi zaś 
doktryna ta niebyła nawet sformułowana 
w artykuł konstytucji. 

Niemieliśmy tu zamiaru rozbierania czyn- 
ności Rady państwa i dla tego niewchodzi- 
my w specyalne ocenienie spraw, które sta- 
nowiły przedmiot obrad tej korporacyi; ale 
chcieliśmy tylko wskazać z okazyi odro- 
czenia Izby deputowanych Rady państwa, 
iż jak obrady jćj tak i odroczenie nie wpły- 
nęły na położenie polityczne. I właśnie ów 
brak wpływu jest jedną z cech tego poło- 
żenia. Udział francuskiego ciała prawo- 
dawczego w polityce ogólnej jest żaden 
z natury obecnej konstytucyi francuskiej; 
Rada państwa w Wiedniu sama się tego 
udziału zrzekła, przyjąwszy na siebie taki 
charakter, jaki rząd chwilowo nadać jej u- 
znał za dogodne. 

Zapewne inne jest w tym względzie po- 
łożenie sejmu pruskiego. Stanowisko. prze- 
zeń zajęte, uczyniło rząd w składzie swo- 
im reakcyjny, wykonawcą powolnym głosu 
publicznego, który się manifestował niemal 
jednozgodnie przez wybory. Wprawdzie 
wielka to zasługa rządu, a raczej jednego 
ministra rej w nim wiodącego, że głos ten 
zrozumiał i rozbroić umiał uprzedzenia słu- 
szne przeciw sobie, a podniosłszy przez to 
znaczenie i powagę reprezentacyi krajowej, 
nietylko utrwalił system konstytucyjny, ale 
oraz umocnił stanowisko Prus polityczne. 
Polityka „wolnej ręki*, to jest polityka idą- 
ca za chwilową korzyścią, jaką Prusy wy- 
znawały zawsze, a do jakiej teraz się gło- 
éno przyznają, o tyle tylko może kraj o- 
chronić od szwanku w danym razie, o ile 
rząd będzie znajdował w opinu publicznej, 
w dobrem wewnętrznem gospodarstwie i 
w wzorowej administracyi podstawę, a oraz 
wzór dla sąsiednich krajów niemieckich. 
Dla tego konstytucyonalizm pruski 1 admini- 
stracya pruska są najlepszemi propagatora- 
mi pruskiemi w Niemczech. Polityka wol- 
nej ręki każe Prusom po upadku „Święte 
go przymierza“ szukaćj.punktu oparcia nie 
w legitymizmie, ale w nowoczesnej idei na- 
rodowej. Zaparłyby się one tej podstawy 
bytu swego, gdyby nieszły w kierunku tych 
narodów, co albo jak Francya politykę 
narodowości wzięły sobie za drąg Archime- 
desowy do obalenia starego Świata, albo 
jak Włochy politykę tę za dźwignię wła- 
snego bytu użyły. [Na tej zasadzie Prusy u- 
znały królestwo włoskie i zawarły z Fran- 
cyą traktat handlowy. 

Dążenia Prus i Austryi muszą się z sobą 
spotykać i potrącać o siebie zarówno w po- pa 
lityce ogólnej jak i niemieckiej. W upłynio- organizacji władz administracyj- 
nym tygodniu dalszy tego mieliśmy dowód|nych na zasadzie ich 


misyj i zawarte w rezolucyi posłów Micbaelisa i | Ministeryua handlu: Dr Krasa; Isba obrachaak 
Lettego, a cświadezejąc> się za prywatnem przed-| wa: Dr Stamm; Ione wydatki: Dr Lapenoa; Mi 
siębiorstwem; zrobił jednak zastrzeżenie, że-bez | aisteryum wojny: Dr Giskra; Miuisteryum 
warancyi ze strony rządu przedsiębiorstwa tako- |oarzi: bar. Eiselsberg ; Wszarcją i ręzojmia pio- 

we są prawie niemożebne. Rząd nigdy im nie centów: Dr Sehiadler; Dług publiczny i umorzenie 
.|przeszkadzał, ale żądał pewności i dla przedsię | ]€80: Wioterstei.y Lokacya kapitałów: Szabel; In- 
bicreów i dla publiczności. Tak jest we wszy. 


demnizacya, ubytek na monecie i wekslach: Dr 
stsich krajach. Rząd wpływał mianowicie na zni- 


Herbs. 1, 
żenie taryfy, która też nigdzie nie jest tak niską „Dochody: Podatki stałe: Dr Demel; Podatki « 
jak w Prasicch, a jednak rezultat procedury nì- uiestałe, a mianowicie kocsumpcyjne: Bachofeu- 
gdzie tak pomyślay. Czysty dochód w przecięcin Echt; Cła: Szabel; Sól: X. Litwiaowicz; Tytoń: 
» szystkich dróg żela.nych praskich wycosi 5'/ą oj. | Dr Stamm; Stęple i taksy: DË Wieser; Lvierya : 
Badowa i materyał w najlepszym są stanie, a bu- Schlegel, Poczta: Dr Krasa; Myta i cechowanie: 
dowa uadpowierzehnia lepsza bez zaprzeczenia Dr Lapenva; zebrane opłaty: Hopfen; Dobra skar- 
niż np. w Anglii. Lecz niepodobna wszystkich |bowe i lasy: Hopfen; Fabryki rządowe: Schlögel; 
projektów zatwierdzać. Jest ich bez liku, Gdyby Telegrafy i Moneta: Seblögel; Góruietwo: Lohuin- 
cheiaco wszystkie projektowane drogi budować, | 8er; Różne wpływy i sprzedaż dóbr skarbowych : 
potczebaby na to około 350 milionów talarów. en. $ 
Rząd sprzeciwił się niektórym przedsiębiorstwom | ażdy z referentów ma podczas feryi oddzielnie 
prywatoym jedynie z militarnych względów, in- zająć „się opracowaniem swojego przedmiotu, a 
nym odmówił tylko tymczasowo koncesyi ze wydział po zębraciu swojem zajmie się zaraz ko- 
względu na chwilowy targ pieńiężny. Rząd nie |icjuo temi przedmiotami, które ma gotowe przed- 
będzie się wymawiał i od.dawania gwarancyj, łożone będą przez referentów. Wszelako wolno re- 
stopa tylko proceutowa niże:ą zawsae być powin |fsrentom żądać w wydziale wyzuaczenia specyal- 
na od zwyczajcej w kraju. ; nego komitetu do elaboratu im powierzonego. 
Izba była zadowolona z przemówienia ministra. | Wolno także członkom Izby niezasiadającym w wy- 
Rvzprawiano potem o kilku projektowanych odde- dziale brać udział w obradach wydziału (czy z gło- 
wna drogach żelaznych, które rząd przedstawił do |s*m tylko doradczym?) Wydział ma otrzymać od 
uchwalenia. Jedna berlińsko -kiestrzyńska, jako | Miuistrów wszystkie materyały i dowody, przynaj- 
część riędokończona wielsiej ręądowej drogi wscho- | niej w takim stanie, jak takowe byiy użyczone 
daiej, idącej aż do granicy litewskiej ; druga hal-| podczas budźeiu za r. 1862. Prezes I:by pizesy- 
sko-kassełska; trzecia, będąca dopiero w projekcie łać ma członkom wydziału pocztą wszysikie do- 
górno szląska. Zresztą reprezentanci każdej pro- kaments, jakie mu Ministerium udzielać będzie. 
wiacyi domagali się odpowiedniego uwzględniewia.|  — Narodni Listy i Hilas zamieszczają nade- 
Była także ua placu poznańsko-bydgoska, dawauo | słony im list deputowanego Ridy państwa Czupra, 
projektowana i koncesycnowana, lecz znowu za |który jak wiadome, brał udział w obradach nad 
niechana. Izba tylko powyższe trzy zatwierdziła. | Dudżetem r. 1862 łącznie z przyjacielem swoim i 
Hr. Rechberg szybko odpowiedział na notę br. redaktorem Krasą. Dr. Czupr w liście tym swoim 
Berustorffa w kwestyi przystąpiewia Anuatryi do | *=dmienia, że przejęty jest teraz przeświadczeaiem 
Zwizzku celcego. Jeden akt godzien drugiego. Od-|'ż od p. Schmerlinga nie można spodziewać się 
powiedź austryacka napisana zarazem grzecznie 1 zupełnego przeprowadzenia równouprawnienia w F 
dumnie, a co w tej chwili więcej zaaczy, i patry- | 3zšolo i urzędzie; dla tego pomieaiony deputowany 
otycznie, z pewnym przekąsem dla Prus. Sprawiła przechodzi ua stronę „wiernój JOMości opozyczi.* 
też pewne wrażenie, które ministeryalua Sternzei- | Dr Czupr powiada, że uważał obrady nad budże- 
tung pospieszyła natychmiast usłabić. Co do je- | mr. 1863 jako wyjątek, skoro jednak budżet na 
deego punkta Austrya dopnie swych zamiarów. |": 1863 przedłożony miał być z pożytkiem dla la- 
Hr. Rechberg domaga się na mocy art. 25 traktatu dów Austryi, to byłoby się już dotąd udowodziło. 
handlowo-eeluego Z dnia 19 latego 1853 r. zawar- Tak jeduak mie st ło się, dla tego 0a głosował 
tego pomiędzy Aastryą a Związkiem celnym, we- | przeciw wzięciu pod obrady budżetu na r. 1863. 
„dlo którego komisarze państw kontraktujących Zamiarem tego listu jest, mówi Czupe, uspokoić 
mieli się rogu 1860 zebrać w celu przywiedzenia wyborców. Dziwi nas, że Dr Czupr nie będąc z s0- 
do skatzu jeśli nie usii handlowo-celnej, to przy | 04 zgoday, nie złożył mandata. akby nazazywało 
najwniej zrównania taryfy w oba kontraktując, ch | *u pojęcie prawdziwe obowiązków, skoro w ciągu 
terytoryach, Austrya, mówię, domaga się teraz ta: | SESy! zmienia przekonanie swoje. W ciągu obrad 
kich souferencyj. Czy Prusy będą mogły ich od | dad budźstem r. 1862 mie było znać w Izbie p- 
mówić? Bardzo wątpię, chociaż uderza, że Au-| Czupra; sądzi on zapewne, że bardzićj go będzie 
strya solowo się o nie przed zawarciem enać, jak go BIO będzie wcale. 
trektatu handlowego z Fraacyą. Termia niezacho- 
wany nie znosi jednak mocy prawnej rzeczonego Królestwo Polskie. 
artykulu, bo Ipe traktat cały po dziś dzień Me. pdb ac 
obie strony obowiązuje i jest w wykonania. Jaki| dug wskazówkę do projektu recrgani i 
Obie okotak tyo zarad, o dalsze pyłanie. — |zdmimistracyjnych w” Koogresówee, donienienie © 
Wezoraj wybraui tu zostali ua rok następny którem wyżej wspominamy, zamieszczone w Dzien- 
rektoreia uniwersytetu prof, Stenzler, dziekanam! niku P owszechnym z 1 t. m. brzmi jak następuje : 
wydzisła teologii katulickiej prof. Baltzer, ewan-| „N. Pan, na wniosek Rady Stanu do 
gielickiej prof. Semisch, wydziała prawniczego | przez JW. b. p. o. Namiestnika przedstawion Ś 
prof. Stobbe, medycznego pruf. Heydenheim, filozo- | rozkaszé raczył: jednocześnie z wach 
ficznego prof. Frankenheim. władz na zasadach decentralizacyi, rozważyć i tę 
pam w związku z nią będącą kwestyę czy i jak da- 
loce przywrócenie trzech istniejących poprzednio 
rządów gubernialaych: Podiaskiego, Kieleckiego i 
1) Wyżćj obliczone wydatki ini z odu do- 
PO a Brocewezilh Saapui 00 y 
2} Ogół wydatków uchwalonych miemieści w sobie straty 
na monecie i wokslach, a wsparcie i poręka procentów liczy 
się w ten ogół tak jak jest w preliminarzn wym. 


R, 


KORESPONDENCYA CZASU. 


Wiedeń 3 sierpnia. 


C Ciłonkowie Izby niższej już się rozjechali. 
Przez sześć tygodni nie będzie żzdnych posiedzeń 
ani w komisyach ani w wydziale hadżetowym. 
Członkowie tego wydzisła będą pracować osobno, 
każdy n siebie w domu. Sprawozdania będą prze- 
to mogły być przygotowane przed zebraniem się 
Isby. Wtedy wydział zbierze Bię także, do rozp?- 
trzenia razem budżetu. Podziała na sekcye nie bę- 
dzie. Ministrowie przyrzekli sprawozdaweom na 
wszystkie ich zapytania pisemnie odpowiadać. I:- 
ba wyższa zamknie 8w© posiedzenia 20 b. m. O 
tworzy je na nowo w pierwszych dniach paździer- 
oika, to jest 15 dni później, jak Izba niższa. Sześć 
do siedm posiedzeń, które będzie miała jeszcze, 
zajmie badżet r. 1862. Komisyą wspólna obu Izb 
nie przyszła do porozumienia się w prawie druko- 
wew. Prawo to pozostaje przeto w zawieszen u. 
Między wnioskami, nad któremi parlament miał 
w tej sesyi radzić i które pozostały w sprawozda- 
Liach są tyczące się prawa karnego, postępowania 
karnego, prawa o małż ństwach i o równości wy- 
znań religijnych. Do praw zawotowanych i ogło 
szonych, liczą się następne: prawo o nieodpowie- 
dzialacści i nietykalności posłów, „prawo o tajemni- 
cy listów, o wolaości osobistej i o nietykalności 
mieszksń, ustawa gminne, prawo o stowarzysze- 
niach przemysłowych I budżet na r. 1862. 

Czy parlament mógł zrobić «ięcej ? Niezawodnie, 
ale trudności i przeszzód było nie mało. Najwię 
kszą zasłagą parlamentu było może to, że spro- 
wadził wysbagie rządu, że polityka zewnętrzna 
Anstryi była dotąd płędoą ! szkodliwa, i że pod 
względem handlowym popchnął (7) go nawet do 
czynu, to jest do oświadczenia 8:9 za połączeniem 
się ze związkiem celny: niemieckim i za trakta- 
tami handlowemi z Fravcją ! Anglią. Parlament 
wykazał dość śmiało i otwarcie nadużycia i błędy 
w rozmaitych gałęziach admenistracyj, mianowicie 
skarbowej, nie zaszedł jednak tak daleko jax zwię- 
kszona Rada państwa, której opozycyi teraźaiejszy 
parlament byt swój za% m, 

Rządy liberalne przez wzgiąd na parlament od- 
zywały się do tutejszego gabinetu w różnych kwe- 
styach przychylciej i nio Wina parlamentu, jeżeli 
br. Rechberg postawi Austryę w odosobnieniu. 


© dodatkowe zawierające je- 


Pisaliśmy W ostatnim numerze, że do licz- 
nych projektów i ustaw ogłoszonych w Kon- 
gresówce a zostających martwą literą, do- 


dano świeżo nakaz ułożenia projektu re- Mioisteryum sprawiedliwości nadało posadę se- 


kretarza sądu w Złoczowskim sądzie obwodowym 
7 y Karolowi Ftiger-Rechtborn, zostawionemu w stanie 
W kwestyi fiaausowej parlament dążył do oszczę- | rozporządzalaości sekretarzowi sądu komitatowego 
dności w wydatkach i otrzymał je do pewnego |w Tyrnawie. 

stopnia i przeszkodził podniesieniu niektórych cię- EEN 


decentralizacyi i u- 


na polu przedewszystkiem interesów handlo- | proszezenia administracyi.  Wspomnieliśmy 
wych. Nota hr. Rechberga przesłana do Ber- także, że chociażby ten piękny projekt, 


jaza Co do projektów i teoryi, donosi Dziennik Po- 
w: hny: 
Gi omitet do rozpozaania środków polepszenia 


y 


+ 


"4 


N 


` przez Radę administracyjaą Królcstwa są za- 


2 


Kaliskiego, odpowiadać może widokom lepszej ad- 
ministracyi i korzyšciom skarbu.“ 

— W Dzienniku powszechnym z 2 t. m. ogło- 
szono znów kilka cowych mianowań i usunięć 
z urzędu „dla dobra służby”, które jednak nie 
mają żadnego politycznego znaczenia. Ogłoszenie 
to jest następujące: 

„Rada administracyjna Królestwa, na przedsta- 
wienie Komisyi rządowej spraw wewnętrznych , 


Uwolniła od obowiązków dla dobra służby: 


Radcę wydziała administracyjnego, w rządzie 
gobernialoym Lubelskim, Jana Geriowicza; Radcę 
wydziała wojskowo-policyjnego . w tymże rządzie 
gubernialnym, Ignacego Bobakowskiego; Radcę 
wydziała wojskowo- policyjaego w rządzie. guber- 
nialaym Płoskim, Aleksandra Baranowskiego; Red- 
eg wydźiała administracyjnego w rządzie guber 
nialcym Augustowskim , Piotra Wołka - Lsono- 
wicza. 

Translokowała: Radeg wydziału administra 
cyjnego w rządzie guberaialuym Radomskim, Ju- 
liana Statkowskiego, na posadę Radcy wydziału 
wojskowo - policyjnego w rządzie gabernialnym 
Płockim. 

Mianowała: Naczelnika powiata Miechowskie- 
go, Wincentego Piątkowskiego, Radcą wydzia!n 
administracyjnego, w rządzie gubernialnym Radom- 
skim ; 

Jerzego Kożmiańskiego, Naczelnika powiatu Łu 
kowskiego, Radcą wydziała administracyjnego w 
rządzie poberalam Lubelskim. 

Komisya rżądówa spraw wewnętrżaych, miabo- 
wała Wincentego Januszkiewicza, pomocniza Na- 
czelnika powiatu Miechowskiego, Naczelnikiem te- 
goż powiatu.* 

— Jak przy dotychczasowym systemie rządu, 
wszelkie ulepażenia, reformy i zmiany są i być 
muszą martwą literą zostającą na papierze, a sta: 
rzeczy stoi niezmienny , okazują nam między 
iniemi projekta 1 rozporządzenia tyczące się rc- 
gulacyi Wisły i jej uspławnienia. Przedewszysi 
kiem ta przypomnimy, iż niejest to wiaa ladzi, ale 
systemu. 

Przez lat trzydzieści ściągał rząd podatek prze- 
zuaćzony na regulacyę rzek spławnych i obracał 
go na umocnienie od strony Wisły szańców Mo 
dlina; było w tym przeciągu czasu wiele komisy) 
i komitetów, ostatni od lat pięciu istaiejący, i w; 
pratówaho mnóstwo pięknych i użyteczaych pro- 
jestów w tym przedmiocie, przedsiębrano nawet 
niektóre czynności, a tymczasem rzeki i komu- 
nizacye wodne— te najpierwsze i najtańsze środki 
przewozu choć tak szeroko  rózsnute po naszy 
kraji, są prawie w stanie pierwotaym i żegluge 
na nich co chwila wstrzymywaną, o czem niersz ob- 
szeruie pisaliśmy. 

Otóż i teraz ogłoszono urzędowo, jakie piękne 
projekta wypracował przez lat pięć komitet wy- 
znaczony do rozpoznania środków polepszenia 
spławu rzek; rownocześnie zaś wiadomość w dzien- 
mikach warszawskich zamieszczona wskazuje, w ja- 
kim stanie jest zaniedbanie w utrzymaniu Wisły ż-- 
glowcą. Zamieścimy tu obok siebie oba te donic- 
sienia. 


spławu na rzękach w Królestwie, mianowicie ia 
Wiśle i Buga, utworzony był w r. 1858 z polece- 
nia Namiestnika Królestwa, pod prezydeacyą radcy 
tajnego Łaszczyńskiego. 

Komitet rzaeczony przedstawiał rozmaita, opraco- 
wane przez delegacyę wnioski, ztóre w części już 


twierdzone, i w wykouśnie wprowadzone, jako to: 

1. Sporządzenie planów całej Wisły, jedaostaj- 
nych, ciągle uzupełnić się mających i ustawie- 
nię w tym cela stałych znakow wzdłuż obu 
brzegów. 

2. Zebranie Wiadomości o stanie fizycznym rze- 
ki Wisły, o jej właanościach i | sagi: > 

3. Ulepszenie budowy statków do eter 
nią z zawałów rzeki Wisły i pomnożenie ic 
liczby. | 
4. Zaprowadzenie słażby nadzorczej, wyty- 
eznych , którzy oznaczają nart rzeki (wedie 
zmian) i przeszkody spławu, gałęziami i wie- 
chami, 

5. Przegarnienie piasków na mieliznach , w eza- 
sie małego stanu wody. 

Ostatoią pracą wyznaczonej przez Komitat de- 
legacyi, jest projekt do postanowienia o flancun- 
kach nadbrzeżnych, — przyjęty przez Komitet i 
przedstawiony z urzęda w r. 1861, Dyrektorowi 
głównemu Komisyi rządowej spraw wewnętrznyc), 
dla poniesienia do wyższej władzy. 

Projekt do postanowienia o flaucunkach nad 
rzekami, jest dla kraju bardzo ważay, dlatego, że 
flancunki są środziem ogólaym, najprostszym i 
najtańszym do uporządkowania zdziczałego od 
wieków koryta rzek, a najskuteczniejszym jako 
z przyrody wziętym, żywym, odradzającym Bię. 
Roboty sztuczne w celu uspławnienia, nie odnio- 
słyby szutka bez takiego przygotowania i atwo 
rzenia brzegów. Nie możaa uspławnić rzeki, która 
brzegów uie ma. Prawo o flsqcuukach jest pod- 
stawą obszerniejszych poglądów techniczuych ipro- 
wadzi do rozwinięcia środków naturalnych, mału 
dziś używaaych i do połączenia odosobńiońych u- 
siłowań sztucznego utrwalenia.frzegów; przez o: 
kreślenie czyli defiaicyę szczegółową brzegu iuży- 
wałności staje Się ognmwem prawnem, łączącew 
dobro ogółu z dobrem właściciela gruntu, i za- 
chęci właścicieli madbrzeżnych do powiększeniė 
swych majątków przez podniesienie gruntu, któr: 
może nastąpić w ciągu 10 do 15 lat, a przyczyni 
użytecznej powierzchowni, wzdłuż samej Wisły 
najmniej 12,000 włóx, wartości wyżej 18 milio- 
nów rub. sr.“ : 

Jaką jest rzeczywistość, przedstawia następu- 


jące doniesienie, zamieszczone w dziennikach war- 


szawskich. 

„Żegluga parowa ogłosiła, że w dniu 29 b. w. 
statek parowy poseżerski wrócić się musiał z pod 
Burakowa, gdzie przejście z powodu nurtu rzeki 
óbróeoaego w rafę jest niepodobne, Otóż, co pi- 


szą pod d. 28 b. m.:* „Wiadomo nam, że jeszcze | 


% ioku zeszłym wybudowane zostały przez zarzyć 
komnuikacyi statki do wydobywania zuwałow 
z rzeki; statki te widać stały dotąd bezczynne i 
do tej pory najmniejszego śladu rozpoczęcia tych 
robót, przyuajmniej u nas, gdzie tak łatwo Bura- 
kowską rafę możnaby usunąć, ujrzeć ich aie mo- 
żemy. Służba wytyczna figuruje także bardzo pię- 
knie na papierze. Wyznaczone są na ten cel fan- 
dusze, ale u nas ma całej przestrzeni izeki ani 
jednej wichy, ani najten ejszego znaku dopśtr:y Ć 
się truduo. A smutny to widok, aby jedno miej 
sce na Wiśle, które z łatwością w krótkim bardzo 
Qzasie, przy użycia środŁów jakie są, vczyszczo- 


ne być może, tamowało całą żeglugę i stawało 
się powodem przerwania jednej z najważniejszych 
iinij komuaikacyjnych naszego kraju. Pomimo ni- 
skiego stanu wody— 1 stopy, 8 cali, parowce Żą- 
glagi mogłyby krążyć od Warszawy w dół Wisły, 
ale Barakowska rafa nie pozwala, ku wielkiej 
gzkodzie nas wszystkich nadbrzeżnych Wisły mie 
gzkańców. W samym Ciechocinku przeszło dwie: 
ście pięćdziesiąt familij czeka na otworzenie tej 
drogi. Może te słów kilka zwrócą uwagę, kogo 
należy na ten przykry stan rzeczy, byśmy nie 
czekali, aż się Opatrzność zlituje i przybór wody 
ześle dla spokojnego ma dalszy czas pozostania 
rafy Burakowskiej.* 


Włochy. 


Debaty zamieszczają następujący list z Tarynu 
datowany 27go lipca, który podaje Gzczegóły o 
Garibaldim w chwili, gdy plany jego stają się po- 
wodem najrozmaitszych domysłów: 

„Garibaldi bźrdziej niż kiedy jest na porządku 
dziennym. Mówiońo, że chory w Palermo, tymcza 
sem poczta przynosi mowę jego powiedzianą w 
Marsali, mowę gorętszą niż ta, którą miał przed 
tygodniem. a 

„Rzym albo śmierć! taki jest okrżyk Marsali. 
Trudno Wierzyć, aby człowiek taki jak Garibald 
pozwie wagę do okrzyków miejsc publicz- 
nych. Śmieszność zwiększa się w stosunku do wiel 
kości wyrazów. ; 

„Lndzie rozsądni, roztropni raczej, pytają, do 
jakiego stopnia może on być zdolnym żądać Rzymu 
od Francyi, z groźbą na ustach, zkarabinem wrę 
ku. Zdaje się, że Garibaldi rozporządza trzema do 
czterech tysięcy ladzi, którzy się doń ze wszyst. 
kich części Włoch zgromadzili. Mówią również, 
że 2 lub trzy okręty amerykańskie są na jego 
rozkazy. W każdym razie rzeczy nie mogą dłago 
iść w ten sposób i burza musi wybuchnąć. 

„Rząd odwołał margrabiego Pallavicino prefekta 
% Palermo. Zanim spełnił czyn ten energiczny, u 
czynił rozsądaie wzmacniając załogę w Palermie. 
P. Pallavicino zastąpił prowizorycznie p. Ferrazi, 
który juź objął swoją posadę. Za dni kilka jene- 
e armii połączy w sobie władzę cywilcą i woj- 
akową. 

„Chociaż margrabia Pallavicino słusznie czy nie 
głasznie nie ma wielkiej siawy zręczności, odwoła- 
nie jego jest wsżoym krokiem ze strony władzy. 
Stronnictwo czynu rządziło w jego imieniu, a pan 
Criapi groził prawie wojną domową. Lecz dzięki 
iźytej przezormości, możua się go będzie pozbyć 
kosztem niejakich krzyków. i 

„Podczas gdy Garibaldi robi przygotowania i 
występuje z mowami w Sycylii, komitet emigran- 
ów rzymskich wzywa lud rzymski do powstani:. 

est to raniemanie powszechue, że wojsko franenz 
kie odeprze Garibaldczyków, lecz dozwoli ludowi 
rzymskiemu wieść bój z żołnierzami papiezkimi. 

„Niektórzy sądzą, że mowa Garibaidego ma na 
telu zmylić oczekiwanie i że zamiast iść na Rzym, 
w całkiem przeciwną uda się stronę. Lecz pomi- 
mo powagi osób, które to twierdzą, trudno jednak 
aby jenerał odstąpił od swego zamiaru. Uczynii 
to jednak w r. 1860 po wydaniu uroczystej o 
dezwy. 

„Pan forti przedstawił w tych dniach usta- 

wę prze uądużyciem duchowieństwa. Celem u 
stawy jest odjąć władzy duchownej wszelką senk- 
dyę materyalną bez wdavia się władzy cywiinej. 
Biskup będzie mógł wzbronić kapłanowi odpra 
wiać mszę, lecz nie może go pozbawić dochodów., 
Prócz tego listy pasterszie wie będą mogły być o 
głaszace bez upoważnienia. 
„ „Oczekiwany jest w tych dniach pan Carceira 
hadzwyczajny ambasador portugalsk', celem za- 
Wwarcia kontrastu ślubnego. Ponieważ stosauki po 
tiędzy dworem lizbońskim i turyńskim stają się 
ściślejszemi, po wyjeżdzie p. Carceiry podniesiony 
zostanie p. Castro chargé d'affaire poriugalski do 
rangi ministra pełnomocnego. Dyplomata ten uży- 
wa tu zasłużonego szacunku i wziął zaakomity u- 
dział w układach, których ważuość zaczyna tu 
być cenioną. Ślab przez prokuracyę odbędzie się 
w pażdzierniku r. b. 

„Posiedzenie Izby nie było bez zajęcia. Pan 
Boggio wniósł iaterpelacyę. P. Rat»zzi odpowie- 
dział, że p. Paliavicino=nie jest już pretektem Pa 
lerma i że syndyk Marsali zostanie odwołazyra, 


jeżeli prawda, że urzędowem swem stanowiskiem 


osłaniał mowy Garibaldego. P, Boggio oświadczył, 
iż jest zadowolonym z tego. 

„Deputowani z lewicy, mieli z powodu kwestyi 
rzymskiej, którą wanowiono dzisiaj, grożące mo 
wy, które uważać można za echo parlameptarne 
słów Guribaldego. 

„Obiega pogłoska, że Garibaldi jest od dwóch 
dni na morzu. ` 

— Na posiedzeniu Izby depatowanych w dniu 27 
lipca następujący był porządek dniowy: 1) dalszy 
cag interpelacyi p. Petracelli della Gattina. 2) in- 
terpeiacya p. Imbriani do p. miaistra oświecenia 
w przedmiocie muzeum neapolitańskiego. 3) inter- 
pelscya p. Argentino do ministra. robót publicznych 
Ww prowiacyach południowych. 4) interpelacya p. 

iciardi do ministra wojny w przedmiocie znies:e- 
tia warowni Saint-Elme. 5) interpelscya p. Persi- 
pu względem stosunków wioskich z rzeczpospoli- 
temi Amesyki poładniowój. 6) interpelacya pp. Li- 
zaro 1 Breno do ministra spraw «wewnętrznych, 
w przedmiócie bezpieczeństwa pubiicznego w pio 
wincyach poładniowych; 7) interpelacya p. Mandoj- 
Albanese do tegoż ministra w przedmiocie rozwią 
zania gwardyi narodowój i rady gminnćj w Afra 
gola i Bucsiao. 8) interpelacya p. Bixio do mini- 


stra robót pabiiczoych w przedmiocie narodowych 


zakładów mtetalurgiczoych. 

P. Greeo prosi Izby, aby chciała umieścić na 
porządku doiowym projekt do ustawy dotycząc ćj 
kolei żelaznych. i 

Prezes. Gdy Izba będzie w dostateczućj liczbie 
zapytam ją. * 

P. Riciardi chce dodać do iaterpelacyi swojćj 
niektóre zapytania dotyczące legit węgierskićj. 
Chce również aby minister robót pabliczaych dał 
mn niejakie wyjaśnienia eo do kolei żelaznych. 

P. Mordin:. O ile wyrazy p. Petrucelii były 
szczere 0 tyle słowa p. ministra były ostrożne i 
nieokreślone; nie ganię mu tego, lecz pragnąłbym 
aby rząd wyiłómaczył jasio, jasą drogą postępo- 
wać zamyśla, aby dojść do rozwiązania wszystkich 
wielkich kwestyj chwili. Mam wielki szacunek dla 
patryotyzmu i zdoluości p. ministra, który jak się 
spodziewam, zechce poczytać muie za lojalnego 
przeciwnika. LB 

Rosya uzvała nas — miejmy nadzieję, że pójdzie 
za naszym przykładem. Prasy uznały was — mioj- 
my nadzieję, że wywrą dobry wpływ na Niemcy. 
Francya uznała nas — miejmy n«dzieję, że nam 
odda Rzym, stolicę naszą. Lecz wiele powiedzieć- 


armam 
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Odrzuca on wszelkie środki legalne jakie ma się 
aastręczają, nielegalnych niechce, i ma w tém słu- 


p- $ 
ywea przyłacza treść wszystkich mów p. Du- 
rańdo mówi dalej: 

Nie chcę być w téj chwili człowiekiem stronnic- 
twa, chcę mieć prawo mówienia otwarcie 1 rzeć 
Faądówi: mićj się na baczności, radź się woli na- 
rod, okaż Się siloym w obec zagranicy, jak sil- 
nym jesteś wewnątrz. 

Uznanie przez Rosyę i Prusy jest faktem bardzo 
ważnym, przyznaję to, a czy Izby praskie chcą lub 
nie chcą uznać narodowość włoską, mniejsza o to; 
z wolą ich lab wbrew ich woli będziemy niemnićj 
zawsze połączeni. 

Właśnie to niepowinno jednak kazać nam zapo: 
minać- jaki był nasz punkt wyjścia i dokąd dąży- 
my, powinnismy rachować na przymierzć, lecz po- 
winuiśmy również wszyscy łącznie ile nas jest 
pragiąć uświęcenia tych praw nieprzedawnionych. 
Nasza rewolucya oznacza zagranicą Wolność oby- 
watelską i religijną; dla tego więc powianiśmy 
być silaymi. 

Mamy wszelkie środki bycia silaymi; środki mo- 
ralne i materyalne, lecz aby umieć z nich korzy- 
stać, potrzeba ózłowieka inicyatywy, ducha twór- 
czego. Niemam pewności-co do polityki zagrani- 
cznej gabinetu i mniemam, że obrał on drogę prze- 
biwną interesowi narodowemu. Ubolewam nad sła- 
bością wewnątrz, lecz trudno mi pojąć ją wzglę 
dem zagranicy: chcę ta mówić o rożwiążaniu szko: 
ly polskiej w Caned, dokonanem dla zapewniesia 
sobie uznania RoByi. : i 

Włochy niepowinny zapominać o ezci i wdzię- 
ćzności, jaką winny wspaniałomyślnej Polsce za tv 
eo cierpiała dla dobra wolaości ludów. 

Co się tyczy Rzymu, przyznać muszę, że podzi- 
wiam bardziej niż ktokolwiek uczucie religijne, 
czy to protestanckie czy katolickie. Człowiek któ- 
ry posiada wiarę, zasłogoje na poszanowanie 1 
pod tym względem różnię się ze zdaniem 8zan. 
przyjaciela mego p. Petrucelli. 

Panowie! drugie cesarstwo jest głucha; wyobra- 
ża ono potrójną Taakcyą: reakcyę przeciw ideom 
spółecztym, reakcyę przeciy zasadzie wolności, 
reakcyę przeciw traktatom wiedeńskim. Drugie to 
cesarstwo w Bordeaux powiedziało Świata: „Cesar 
stwo to pokój* a pokój tem objawił się światu 
wojną krymską, zwaną wojną cywilizacy:, i wOJ- 
aş włoską 1859 r., która jak wtedy mniemam na- 
tehniona była myślą szlachetną. Sądzę, że chwila 
uadeszła wydania otwartego sąda o polityce ce- 
sarskiej. 

Francya nie jest przychylnie usposobioną dla 
Włoch. W Viilafranca starała się ona powstrzymać 
ass. Jak ? Kaźdema to wiadomo. Nie mogę jak p. Po- 
tracelii dojść do tej wiary, aby dla miłości Włoch, 
Cesarz miał narażać życie swoje i koronę. 

Położenie, wybrzeża, wyspy, bogactwa, wielkie 
miasta, świetne tradycye, czynią Włochy Z stolicą 
Rzymem, tak wielkiemi i tak silaemi, iż Europa 
żazdrościć im może. Jąkże się dziwić, że w obec 
takićj postawy Włoch, Francya aicprzestaje zajmo- 
wać Rzymu. 

Nie chcę twierdzić bezwzględnie, że Cesarz chce 
nieograniczenie przedłużyć ten sian przeciwny 
wszelkim naszym prawom. Cesarz zrozumie ilcby 
stracił na urożu i sławie, gdyby chciał dłażéj osł:- 
niać szlachetną chorąg sią francuską nadużycia Rzy- 
imu, lecz ĉo bas najbardzićj zadziwia, to cierpi- 
wosć Rzymian, Cierpliwość Włoch, (poruszenie), 
Rzymianie dzisiejsi są Rzymianatni z r. 1848, Wło. 
chy powinny dziś żałować, że od fak dawna zapo- 
mniały o Rgs mie. 

Dia. w tój chwili w zgromadzeniu tem po- 
winien zabrzmieć okrzyk męski: Nie tysajcie cho- 
rągwi francuskiój, lecz przypomnijcie sobie, że je- 
steśmy Włochami i jako tacy przypomnuijcie Fran- 
cuzom, że mamy prawo być w wojnie z Rzymem 
(oklaski), Czem byliśmy w roku 1848 w Rzymie, 
w Medyolanie, w Wenecyi, tem powianiśmy być 
znowu w Rzymie (oklaski). Owi depuiowaai z le- 
wicy, weterani wolności, opuszczą w tych dniach 
swe ławy, pójdą za wami tą drogą. (brawo z le- 
wicy. z sę: 

„UR aby dojść do tego, uiesprzeciwiajcie Bię 
życzeniomi narodu, niekrępujcie jego ruchów, nic- 
przeszkadzajcie Garibaldemu, owema lwu wolno- 
Ści (brawo z iewicy). ; 

P. Boggio. Proszę o głos. (poruszenie). 

P. Mordini. Pamiętamy O tem, zachowujemy 
wdźięczność, lecz w ićj chwili czujemy złe dzi 
wicjsze i niemożemy dłużćj znosić, aby nam trzy- 
mano ua głowie nogę, gotową zgoieść nas w da- 
nym razie (oklaski), i ~ 

Miejmy nadzieję, że kiedyś będziemy mogli fa: 
ktami dowieść Francunzota naszą wdzięczność. Lecz 
zapytoję was, czy przypusźczalićcie kiedy powsta- 
uie w Rzymie? czyście je przewidzieli? jakichże 
w razie takim użyjecie środków, jaką będzie po- 
stawa wasza? Pod tym względem piagnę odpo- 
wiedzi otwartćj i lojalnćj. m3 ię 

P, Petrucelli mówił, że kwestya rzymska jest po- 
ltyczną, p. Durando mówił, że jest religijną; ja 
uważam ją za wojskową, religijną, polityczną, eu- 
ropejską. Przymierze franchsko -rosyjskie niebez- 
pieczne jest dla Włochów i dla Słowian. Dla po- 
koju, europejskiego potrzebne jest przymierze an- 
gielsko-fran: uskie, które W całćj sile i przewadze 
utrzyma zasądę nieiaterwencyi mądrze zastosowa- 
nćj. Niechaj nie będzie pomiędzy ciemiężycielem i 
ciemiężonymi żadućj interwencyi, a wtedy tylko 
Włochy będą się mogły ukoustytnować. Lecz są- 
dzę, ża owo przymierze aogielsko-franeuskie scho- 
dziobecnie w aziedziaę przeszłości. Włochy z 500,000 
wojska, z 240 batalionami gwardyi narudowćj, i 
z dwomą wielsiemi ladzmi: Wiktorem Emanuelem 
i Garibaldem, Włocby takie niepowinny nigdy za- 
wierać przymierza pod naciskiem, powinny prze- 
mawiać głośno i dopominać 8ię praw swoich od 
ważale, , 

Panowie! Sądzę, że Włochy powinny postawić 
się w stanie wojennym (poruszenie), Powinny iść 
ua Wenecyę; lep;z: śmierć Szlachetua, niż życie 
spodlone (oklask;). 

P. Boggio. Ponieważ 17 mowców jest zapisa- 
nych, uiechuj mi będzie wolao stawić pytanie p. 
prezesowi rady. Chciałbym wiedzieć czy ostatnie 
wiadomości z Sycylii są prawdziwe, czy rzeczy- 
wiście władze wzięły inicyśtywę w odezwach 
(szmer.) Zapytoję czy ten stan anarchii ma trwać 
dłożćj 1 jakich środków rząd zamierza użyć. 

P, Lazzaro. Proponuję Przejście do porządku 
dziennego, niewołao, przerywać. 

Prezes rady. Wuiesiono oskarżenie... muszę 
(odpowiedzieć (z lewicy: wystarczy odpowiedź tak 
lab nie—wrzawa). Odpowiadając panu Mordini od- 
powiem zarazem p. Boggio. Urzędownie otrzyma- 
łem tylko jedną depeszę 0d prefekta z Trapani, 
która donosi o mowie Garibaldego; lecz mogę za- 


by można o środkach jakich nżyć chce p. minister. |pewaić p. Boggio, że jeżeli syndyk z Marsali do- 


puścił się tego, o czem p. Boggio nadmienił, nie 
będzie dłażćj syndykiem. 

P. Boggio, A prefekt z Palermo? 

- P. Rattazzi. Niema już prefekta w Palermo. 

P. Boggio cofa swe zapytanie. 

Kilku członków żąda głosu, inni sprzeciwiają 
się temu. 

P. Bertolami żąda głosu w fakcie osobistym: 
p. Mordini rzekł, że depntowani z lewicy pójdą 
sami tam, gdzie Włochy byłyby zagrożone, prote- 
staję przeciw temu monopolowi. 

Głosy. Lecz to nie jest fakt osobisty. 

P. Bertolami. Nie chodzi tu o moją osobę, 
chodzi o naród. (wrzawa, długa przerwa). P. Ber 
tolami mówi dalej w pośród wrzawy nie do opi- 
sania, ze wszech stron odzywają się głosy prze- 
ciwne. — długa przerwa. 


P. Bertolami. Panowie |! czas oczekiwania | 


minął. (brawo z lewicy). Trzeba dopełnić rewola- 
cyi (brawo). Cierpliwość p. ministra jest najwię- 
kazem nieszczęściem (oklaski z trybun — długa 
przerwa). 

P. Mordini. Mniemam że wszyscy co tu za- 
siadają, są największymi patryotami włoskimi. 
Panowie! gdy zabrzmi hasło, jeden okrzys mu 
odpowie. 
` P. Crispi. Wielką są dla mnie pociechą wy- 
razy p. Bertolami; widzę że wszyscy tu zgroma 
üzeni zgadzają się przynajmniej w jedoym punx- 
bie (przeczenie z prawicy). Pragnąłbym był aby 
przynajmniej jeden z miuistrów był odpowiedział 
ta głos p. Mordini. 

„Mowca rozszerza się długo nad polityką zagra- 
hiczną. Mówiąc © Szwajcaryi utrzymuje iż powin: 
ha zwiększyć granica swoje, iż powinaa stać się 
konfederacyą aipejską. Mówiono wiele o uznaniu 


Włoch przez Rosyę i Prasy. Dobrze to jest i le- | 


piej miet ich przyjaciołmi jak nieprzyjąciołmi. Co 
do mnie, wolę zasadę pierwszej rzeczypospolitej 
francuzkiej, która wtedy dopiero chciała być u- 
tnauą, gdy się jej lękan>. Co do następstw uzna- 
nia przez Rosyę i Prusy, dowiedzionem jest do- 
statecznie, ża Rosya lękała się abyśmy mieroznie- 
ŝli ogoia na cztery strony Świata. Trzeba więć 
było dać temu mocarstwu potrzebne rękojmie. 

Mowca odczytuje niektóre ustępy dokumentów 
dyplomatycznych i tak dalej mówi: Widać z tego, 
że rząd przyrzekał przytłumić rewolucyę wewnątrz, 
zbezsiinić stowarzyszinia i przeszkodzić naro- 
dowi w pochodzie na Rzym i Wenecyę. 

Prusy, ta starsza córka despotyzmu rosyjskiego 
chciały tego samego; ministrowie Wiktora Emanu- 
ela zobowiązali się nigdy nie iść do Rzymu avi 
do Wenecji. 

Czy wiecie panowie! że wierzą jeszcze w Pru- 
sach w potrzebę Austryi zachowania Wenecyi ja- 
ko gwarancyi terytoryam niemieckiego. 

Mowca nadmienia dalej o Hiszpanii i o prawie 
spadkobierstwa, jakie sobie mocarstwo to rości 
do Królestwa Obojga Sycylii. Hiszpania powiada 
mowca, niczego się nie naaczył*:, wszystko o 
wszem zapomniała. 

Wracając do przymierza francnzkiego, przypo- 
mnijcie sobie panowie! dodaje mowca, że nigdy 
przymierze niepowinno być zależnością. Francya 
nie może być przyjaciołką naszą; w Villafranca 
podpisała ona przywrócenie monarchów zdetroni- 
zowanych, później chcisła oddzielić Sycylię od 
Królestwa neapolitańskiego, aby ją oddać księcin 
z dynsstyi burbońskiej, i utworzyć tym sposobem 
zaród owej wielkiej koufsderacyi, będącej marze- 
niem Cesarza Francuzów. 

Minister spraw zagranicznych z wielsiem umiar- 
ko*aniem zganił list Lucyana Marata. Zasłagi- 
wał on na ostrzejsze wyrazy. Francuzi zawsze 
przychodzili do Włoch aby panować. Nieznajdzie 
w historyi ani jednego faktu całkiem odpowie- 
dniego zasadom wolności i braterstwa. Czy może 
pierwsze cesarstwo, czy rzeczpospolita w r. 1848. 
Lamartino powiedział: „Francya nie moża zezwo 
liċ na utworzenie po za Alpami silnego państwa.“ 
Francya dzisiejsza niechcs go również. 

Pauowie! gdy dowiedzionem jest że wszystkie 
ludności postanowiły dojść do zupełnego zjednc- 
czenia swej ojczyzny, niema czasu do straceńia. 
Wielka zasada hr. Cavoura: „kościół wolny w pań- 
stwie wolnem*, jest utopią. Jednak gdyby dojść 
możua do tego rezultata, pierwsi dopomoglibyśwy 
do niego; lecz dla czego zatrzymywać się na pół 
drogi, dia czego Weńetya jest jeszcze niewolnicą? 
Panowie! ludy nie się podłemi, ludzie gą tylko 
podli. W chwili gdy powołacie lud do cswobodze- 
nia ojczyzny waszej, powstanie on jak jeden czło- 
wiek i pójdzie za wami, Czy mniemacie że głos 
Garibaldiego znalazłby takie echo w górach i do- 
linach połudaia stałego lądu, gdyby głos ten nie 
był echem uczucia wszystkich. Za tym głosem iść 
trzeba, gdyż raz uznać należy że niema innege 
środka wyjścia z tego bezdroża, tak szkodliwego 
dla naszego kraju. 

P. Alfieri cświadcza iż obowiązkiem jest je- 
go mówić, gdyż kilku mowców obraziło stronti- 
ctwo, do którego ma zaszczyt należeć i które 
szczorze broni obecnego gabinetu. Rozwijając dłu 
gi przebieg historyczny polityki francuzkiej i au 
gielskiej od czasów, najdawniejszych, mówi on że 
Aoglia jest mocarstwem zachowawczem, ujemnew ; 
Anglia chce abyśmy szli na Rzym, lecz niechce 
abyśmy szli na geer 

Dziwię się jedoak że taka istoieje nieufavść 
w uznanie przez Rosyę i Prusy. Wierzę temu ec 
powiedział miaister spraw zagranicznych eo Bię ty- 
czy uznania przez Prusy, uzeanie to nadało pau 
większą siłę w Kkwestyi rzymskiej i weneckiej. 
Zarzacam ministrowi ż: mewa, co do Rzymu, ani 
systemu adi programu, niewiem czy oskarżenie to 
jest słuszne, 

Ta mowca wchodzi w szczegóły najdrobniejsze 
co do tradności i wielkich zawikłań przeszkadza 
jących rycbłew u załatwieniu kwesty: rzymskićj. Od- 
powiada zarazem ma to co powiedzieli w tym 
przedmiocie pp. Petracelli, Mordini i Toscznelli. 

Doszedłszy do pewnego pnuktu swój mowy, p 
fieri oświadcza, iż nie cce iść do kapitolu, ab) 
zapewnić władzę przyjaciołom p. oscane lego 
(wrzawa, przeczenie). 

P. Toscanelli który poprzednio 
jgłosu równie jak Peruzzi w przedmiocie 
żąda go znowu. e 

P. Alfieri gaui politykę, któraby doprowadziła 
Włochy do walki z Franeyą, niepochwala szeze- 
gólnie polityki Garibaldego. Nie sądzę mówi on, 
abym potrzebował dłużój zajmować uwagę Ieby, 
Leez przekonany jestem równie jak p. minister, 
że jeżeli budzić mamy ciągle dacha narodu, kraj 
niepowinien inaczćj obierać postanowień jak za 
pośredoictwem parlamen ù. z ` 

P. Peruzzi, Odpowiem p. ministrowi spraw za- 
granicznych a następnie p. Affieremu jeżeli Izba 


już żądał 
osobistym, 


pozwoli (dobrze!) Zacznę od p. Alfierego, Ponieważ | jenetała Lorenceza dowodzącego wojskami 


| EEC CZECZENII ZZOZ OWO, 


przypisywany jest poprzedniemu gabinetowi upa- 
dek systemu monarchiczno-konstytneyjnego, kiedy 
cale życie poświęcaliśmy się temu systemowi, zdro- 
wy rozsądek parlamenta pozwoli mi nieodpowie- 
dzieć na podobze zarzuty. 

To mnie zmusza jedoak przypomnieć parlamen- 
towi, że w r. 1860 w Toskanii korona tarzała się 
w błocie; my sami podnieśliśmy ją, gdyż żaden 
z tych co tu zasiadają, nie był tam; podnieśliśmy 
ją powtarzam i włożyli na głowę Wiktora Ema- 
nuela (brawo). Z damą powiedzieć mogę, że oskar- 
żenie podobne do tego, jakie rzuca na nas p. Al- 
fieri, nie może dotknąć ludzi, ktorzy byli w gabi- 
necie z p. Rieasolim. ; 

Co się tyczy ministra spraw zagranicznych, któ- 

ry mi uczynił zarzut, że jestem reformatorem reli- 
gijnym, Izba zechee mi pozwolić, abym mu kilka 
uwag uczynił. 
Agitacya o którój mówiłem w swym czasie, 
istnieje od bardzo dawna we Włoszech. Agitatya, 
jaką popieram, jest agitacyą, która w spółeczeń- 
stwie cywilnem przyjmuje rozdział dwóch władz; 
kościół wolny w państwie wolnem. 

Nie będę nigdy popierał agitacyi, która zrodzi- 
ła w Hiszpanii fanatyzm, agitacyi, którój używają 
we Franeyi nieprzyjacielś rządu cesarskiego. Nie 
popieram również téj agitacyi, która rzuciła Rzym 
w ręce Austryi. 

„Dwie władze kościoła zlane są z sobą, a po- 
nieważ społeczeństwo religijne używa wszelkich 
środków aby zwalczyć organizacyę cywilną, win- 
niómy czynić wszystko, co jest w mocy naszć,, 
aby popierać agitacyę, któr::by mogła doprowadzić 
księży do tego, iżby się stali wolnymi obywatela- 
mi i prawdziwie dobrymi katolikami. Nie róbmy 
z nich ani bohaterów, ani męcz:nników, lecz uży- 
wajmy środków, jakie mamy w rękach. 

W obee takiego zarzutu niemcgliśmy milczeć. 

W zakresie cywilaym zarzucono nam źe jesteśmy 
Anti-monarchicznymi i rewolucyonistami, w zakre- 
Bie religijnym, iż jesteśmy schyzmatykami. 

Środkami tylko, jakie wykazałóm, przekonać bę- 
dzie można Fraucyę, że mamy prawo iść do 
Rzymu. 

Zresztą niepowijam niektórych deklaracyj, które 
czynią zaszczyt ministrowi spraw zagraniczych, 
głów tych np. gdzie tipo, A że Francya mie 
zecheo aby się Włochy rzuciły w objęcia 10z- 
paczy. 

P. Toscanelli zastrzega sobie późoiej odpo- 
wiedzieć panu Alfieri. 

P. Alfieri odpowiadając panu Perazzi że po- 
dobnych zdań nie wyaurzał, prostuje niektóre 
z swych twierdzeń. 

Minister finansów odpowiada p. Perazzi 
przypominające mu, że ministeryum obecne oświsd- 
czpło iż nieuważa za stosowne popierać agitacye 
środkami materyalnemi. 

P. Toscaaelli. P. Alfieri mówił o swych 
przyjaciołach politycznych. Ciesżę się z tego wrez 
z ministrem (Śmiech). Oskarżył mnie również że 
jestem rewoluczovistą podczas gdy p. Ratazzi o- 
skarżał moię że należę do ostatecznej prawicy. 
P. Alfi:ri zarzuca mi że jestem tłomaczem i prze- 
ciwnikiem polityki hr. Csvoura, oskarża zaowu 
szan. Toscanellego.... (dłagi śmiech) Zresztą nie 
mogę mieć zaufania w ludziach, których p. Alfieri 
uznoje za tłomaczów polityki hr. Cavvura. Biorę 
zdanie to z dobrodziejstwem podpisu, i co się ty- 
czy podpisu przytoczę podpis jeden aatentyczoy, 
podpis brabiny Alfieri, która twierdziła wezoraj 
że stryj jej oznaczył jako jedynych swych stkce- 
sorów pp. Ricasslego i Fariniego, niemówiąc nie 
o szenownym prezesie rady (oklaski z tryzna). 

Z nami byłby wprawdzie wszedł p. Mazzini do 
Kapitolu, ponieważ wysoko trzymamy rozwinięty 
sztaadar prawdziwej wolności, a wołaość dość jest 
silaa, aby cierpieć obok siebie p. Mazziniego. 
Niemniej on pójdzie z p. Alfi rim i jego polity- 
cznymi przyjaciołmi, to prawda, lecz pójdzie z nie- 
mi aby ich zgoieść i wrócić z uami, % nami kió- 
rych ujrzy siloymi i zjednoczonymi, a nawet mo- 
że Kiir wtedy mogli pogodzić go 2 mo- 
aarchą. 

Co do innych zaskarżeń któremi tak hojnie ob- 
darzył mnie p. Alfieri, niechaj wie, że z téj try- 
bway deputowany Toscanelli nie uważa się za o- 
bowiązanego odpowiedzieć mu (oklaski z trybun). 

Prezes rady. Nie odpowiem na iaterpelacye, 
gdyż jaż za późno, lecz nie mogę się wstrzymać, 
aby nmieodpowiedzieć p. Toseanellemu, który się 
użała że go policzyłem do ostatecznćj prawicy. 
Rzeczywiście nie umiałbym powiedzieć, czy należy 
do ostatacznej prawicy, ezy też do ostateczućj lewicy 
(śmiech). Co się tyczy sukcesorów p. Cavoura, 
jakkolwiek wielkim był człowiekiem, nie sądzę aby 
e.łowiek prywatny mógł oznaczyć następcę swego 


u stern rząda. Wybór tea jest nieprzedawniałnem * 


prawem korony, i póki posiadać będę zaofanie 
parlamentu i korony wszystkie te zaskarżenia nie 
będą miały żednój podstawy, i pozostanę bez wa- 
bania się na mój poszdzie. 

P. Toscanelli rzekł także, że jego przyjaciele 
sami trzymają chorągiew wolności! jesteśmy więc w 
takim razie jego przeciwaikami. Waleząc przez lat 
14 za wolność; zniołszy wszystko dla nićj, niesą- 
dziłem aby kiedyś mógł powstać głos w tem zgro- 
madzeniu, 3skarżający mnie iż jestem jej nieprzy- 
jacieleńh. Szanuję wszystkie opinie, lecz gdy opi- 
oie tə stają się obelgami, odpycham je energicznie 
ubclewająe z głębi serca, iż skazany jestem na 
słach wie ich (dłogie oklaski). :P, Mordini powie- 
dział toż samo. Panowie! jeżeli kiedy król powoła 
das do walki za Ojczyznę, wszygcy: prawica, le- 
sie: i cortraw, złejewy się w jedno stronnictwo, 
ietz póki głos teo, który sam ma prawo wypowie- 
dzieć wojnę, nie da się słyszeć, pozostaniemy tm 
i nikt nie ośmieli Bię wywie:ić chorągwi rcwolacyi. 
zwsłeącój statut (oklaski z lewicy). 

P. Mordini, Nie przyzuajemy nikomu movo- 
pola zoajomości st:tutu, wiemy wszyscy co On prze- 
spe Apna niechcieliśmy dotykać jego prero- 
8 > dziwię si iż p. preż 7 
nosi ua ie” przeto iż p. preżeg rady przy: 

P. Berteląmi. Nie sądzę aby gabinet obecny 
sż6ół drogą, która doprowadzićby mas mogła do 
spełoienia życzeń naszych. (Mowca dlugo jeszcze 
w pośród wrzawy niesłyszany przemawia). 

P. Massari. Dwa wykrzykniki wywołane mo- 
wą p. Crispi ściąguęły na mnie grom wymowy p, 
Ratazzi (śmiech). Mniemam jednak że obarzenie 
jego wymazało z pamięci jego fakta. (Tu mowca 
prostuje docha swych wykrzykników). Powiem 
w końcu p. prezesowi rady, ©> ma rzekł p. Mor- 
dini: że nikomu nie przyznaję prawa monofiolu 
dokładnego zachowania statntu (brawo), 


Meksyk. 


Monitor z 30 lipca ogłosił następujący rapórt 
francu- 


a wloty u 4 sdający sprawą 2 odhattia 
ślatów mektykatókień wa ztebowiekO Finonakie 
w Orizaba, jak to w ośtataim mdmerze pod od. 

działem Przegląd wspomnieliśmy. Raport ten brzmi: 

„Orizaba 24 czerwca. Panie Marszałku, mam za- 
Szęzyt zdać sprawę Waszćj Eks. 0 wypadkach za- 
sałych od czasu mego ostatniego raportu datowa- 
Lego 1llgo czerwca. $ 

„Dnia 12go czerca jen. Zaragoza, który w dniu 
poprzednim był jesżeze w Palmar, przybył z swo- 
im korpusem do Tecómalucaa o 6 kilometrów (*/, 
mili jeogor.) od Ingenio a 12 kilometrów (1%, mili) 
od Orizaby. Około Gtej godziay wieczór przysłał 
do mnie parłamentarza z listem dziwaym, w któ- 
rym ofiarował mi kapitulacyę pod warunkiem wy- 
prowadzenia wojsk w terminie ożiaczonym z gra- 
nie rzeczypospolitćj. Wiedziałem, iż korpus nieprzy- 
jacielski 5000 ludzi liczący pod dowództwem je: 
nerała Ortega wyruszywszy z Jeżu-Maria posawał 
się przeciw mojemu prawemu bokowi z północnej 
strony miasta. Pałk 99 chociaż stojący w wybor- 
nój pozycyi obronnćj był jedaak przez ten ruck 
odłączony -odemniej, a zresztą potrzebowałem go 
dls obrony Ozizaby, któréj załoga była wówczas 
zmniejszoną Z powodu wymarszu jen. Marqaezo 
z 2000 ludzi do Vera Croz. Należało zyskać czas 
ażeby ściągnąć pułk 99; nakazałem więc milcze 
nie memu oburzesiu i posłałem do jenerała Zara 
gozi odpowiedź nie rieznaczącą; równocześnie po 
słałóm oficera do Iagenio z rozkazem przyprowa- 
dzenia pułku 99, podczas nocy do Orizaby. W isto- 
cie pułk ten przybrał 18go o szóstéj rano w naj- 
zapeło ejszym porządku, wyprowadziwszy wszy. 
stkó z Sobą z lugenio i odbywszy pochód spokoj- 
nie. Wkrótce po jego nadejścio, tyralierzy nieprzy. 
jacielscy zaczęli się ucierać z moimi. 

„Dzień 13go czerwca był użyty na wykonanie 
ostatnich rozporządzeń obronnych. 

„W nocy z 13 na 14 czerwca pułkownik L'He- 
rilicr dowodzący 99 pułkiem, był zawiadomiony, 
iż nieprzyjaciel zajmuje stanowisko na szczycie 
góry Borrego, uważanym dotychcźes za nieprzy- 
stęsuy. Dał więc rozkaz 3ej kompanii 1go bata- 

liouu swego pułku, ażeby wdarła się na prosto- 
padłe prawie spadzistości góry, na których nie 
było żadnćj ścieżki, wyparła z nich nioprzyjacie- 
Ja i utrzymała się tam wszelkim sposobem. Po 
półtoragodzionem wdzieraniu się na spadzistości 
prawie uieprząstępne, kapitan Detrie był zaatako- 
wanym około 16j godziny przez żywy ogień ka- 
rabinowy; lecz bynajmnićj nieprzerażony uderzy i 
ns nieprzyjaciela i zabrał ma trzy granatniki gór- 
skie, z których dwa także do niego strzelały. 
„Lecz jeszcze nie dostał się ua szczyt góry 
Borrego; nieprzyjaciel był liczny; a porucznik Som- 
bret, rierżanci Gat i Croz byli renieni. Kapitau 
D trie zatrzymuje swoją kompan ę na pozycji, 
daje jéj odpoczynek nie wątpiąc, że wkrótce przy- 
szlą mu pomoc. Wistocie druga kompania 1go ba- 
talicnu z i łączy się z nim o 3éj rano. 
Kspitańowie Detrie i Leclóre formują żołaierzy w 
kolomnę do ataku i rzucają się na nieprzyjsciela 
z bagnetem w ręku =. okrzyku: Niech żyje Ce 
sarz! Meksykanie dwa razy wracżją do ataka, 


lecz dwa razy są odparci. Kapitan Detrie ranny 


w rękę, suknie jego przeszyte kuimi, lecz pozy- 
cya zdobyta stauowczo przez 3ą i Zgą kompanie 
1gó batalionu 99 pułku. 
„Te dwie kompzvie walczyły z trzema oddzia- 
latni wojsk jen. Ortega liczącema 2000 żołnierzy, 
a reszta tego korpusu 2500 piechuty i 500 jazdy 
zostało na równinie u stóp góry. Putyczki na gó- 
rze Borrego trudno opisać, lecz widząc stanowi 


eka, a przedewszystziem wdzierając się na nie, 
możua sobie wyobrazić truduości przezwyciężone: 
wśród nzjciemniejszćj nocy, a wówczas nikt się 


| nie będzie wahał ogłosić bohaterami tę garstkę 


ch żołnierzy. á 
wag ocdjabik 3cia miała 5 zabitych a 17 racic- 


nych, kompania 2ga miała tylko jednego rasio- 
mgo żołnierza. Rezultat téj chlubnćj utarczki jest 
następujący: 250 Meksykanów padło na placu boju 
trupem iub ciężko ranieni; t zy granatniki górskie, 
jeden sztandar, trzy ozaaki batalionów, 200 jeń- 
l ców zostało w rękach naszych 140 żłħnierzy; je- 
| deù jenerał, trzech pułkowników dwóch podpuł- 
l kowników pieprzyjacielėkich poległo; cały korpus 
jen. Ortega, licząc w to 3000 żołnierzy pozosta- 
| łych na równinie, ncickał zupełnie rozbity. 
| „Podczas tej sauiej nocy, korpus jen. Zaragosa 
rozyoeżął przetop cbigżniezy o 1200 metrów przed 
bramą Orizaby zwsną Puebla, między gościńcero 
a Rio Blanco, Szeroki rów polny stanowił natu- 
ratne przedłużenie tego równoleglego przekopu. 
Ośmnaście dział między któremi dwa ciężkie o: 
biężnicze, ustawił vieprzyjaciel na tej linit w kil- 
ka baterzj, Doia 14go o piątej godzinie rano Me- 
kaykanie rozpoczęli żywy ogień działowy do ns- 
szych bateryj, u strzały ich konecntrowzły się do- 
giodkówo na małej przestrzeni. Przedpiersia w ns- 
szych bateryach nie miały jeszcze dostatecznej 
giubości; potrzeba było przeto odpowiadać na o- 
pień nieprzyjaielski i sypać dałej przedpiersia. 
Artylerzyśći, s*pery inżynieryj, tyralierowie z pul- 
ku zuawów i 99 prłku wapółabiegali się w odwa- 
dze i poświęceniu. Jen. Douay, który miał powie- 
rzoną obronę tej części miasta, użył, w braku wor 
ków z ziemią, WOrów bawełny dla utworzenia 
przedpiersi i zasłonienia żołnierzy od kal. 
„Podczas gdy to dzieło Bię przed bramą pue 
blańską, dwie drugie sskcye bateryi Bruat zajęły 
pozycyę po półaocnej stronie new kę z Z 
nłkiem i strzelały granatami do oddzia dus SEI 
które się niekiedy ukazywały. Około g9 HE pe 
inżynierya rozpoczęła ra naszym le*ym za Rio- 
przekop, aby rozciągość naszą czynność & 
Blanca. p 
„Wieczorem wszyscy byli bardzo znużeni Całe 
dzietną wakwa i bezsennością przez dwie pop'7e 
dnie nocy, i niemożna było myśleć o op:noWenu 
natycŁniast bateryj nieprzyjacielskich; to działa- 
nie tdłożono do dnia następnego. Lecz w skutku 
powyśldej wałki nocnej stoczonej przez dwie kom 
pime 9 ku, przestrach ogarnął korpna jen. 
Zaragozy, który Korzystał z nocy z 14 na 15 czer- 
wea, aby opuścić swoje stanowiska i cofać się szyb: 
ko do Canada de Istapan i do Saint Andiès. 
„Nakazałem zburzyć nieprzyjacielakie prace oblę- 
żnicze, cie gnąć alej asze roboty obronne i na 
górze Bariego zbudować dwa domy ufortyfiko- 
wane. s 
„Miałem zaszczyt donieść Waszój Ekse. w liście 
z llgo czerwca, że poleciłem rozdawać racye ży- 
wnoś-i między żołaierzy korpusu jov. Marquez: 
użytych do zasłouienia związków między Orzabs 
a Vera-Cruz, rozciągnąłem to nastę; nie SPON 
korpusu. (Dałćj jen. Lorenctz wymienia a 
sta oficerów, którzy się odzoaczyli przy odparciu 
ataku na Orizabę i kończy jak następoj: :) dob 
„Stan zdrowia naszych wojsk jest bardzo dobry, 
ich dach wyborny. Nasi rauieni przychodzą d 
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zdrowia w sposób zadziwiżjący. Raz przyjąć itd.| wicze. Jażeśmy dawnicjszemi laty, kiedy dzieło to 


Jenerał dywizyj, dowódzca korpu wyprawowego 
a Meksyku: — Lorenceż.* 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 


Kraków 4 sierpnia. Nadesłane” z Iwonicza na 
nasze ręce 100 złr. walutą austrygeką, stanowiące 
część dochodu z koncertu danego w Iwoniczu, a prze- 
znaczone dla ubogiój uczącćj się młódzieży w Krako- 
wie, wręczyła Redakcya profesorowi Uniwersyteta p. 
Skoblowi upoważnionemu do odbierania kwot na teu 
cel przeznaczonych. 

— W koncórcie który ma dać p. Leopold Miła- 
szewski, weźmie także udział pani Kirchberger. 

— P. Loefflór znany w Krakowie wiolonczelista, 
zamierza „wraz z synem swoim dać koncertów parę 
w Szczawnicy, z których jeden w tym jeszcze podo- 
bno tygodńiu. | 

Szczawnica 31 lipca. 


Kronika Czasu z 26 b. m. N. 170 mieści ko- 
respondencyę ż Krynicy, że w roku zeszłym chodził 
dyliżans do Szczawnicy, ale się nieopłacił, podobno 
dla tego, iż noena jazda nie mogła: dogodzić osobom 
tak słabym, jakie zwykle do Szczawnicy się udają. 

Dyliżans, który odchodził w upłynionym roku z Są- 
cza rano przed godziną Ytą, przybywał do Szczawnicy 
wieczór po godzinie 5tój i w téj samej kolei czasu 
powracał do Sącza, więc nie nocna jazda przyczyną, 
że chodżić zaprzestał. 

Nieopłacał się dla różnych przyczyn, z których naj- 
główmejsza, że niełatwo zdecydować się mogli pasa- 
żery a mianowicie chorzy, zasiadać do powozu tak 
ciężkiego, trzęsącego i do dróg górskich wcale nieza- 
stósowanego, jakiego dla przewożenia osób do Szczą- 
wnicy używano. 

Powód zaś, dla którego chodzić zaprzestał, objaśnia 
zawiadomienie c. k, Dyrekcyi pocztowćj z 24 kwietnia 
b. r. L. 79 wystósowane do c. k. władzy obwodowćj, 
oznajmiając: że tylko kariolka pocztowa między Są- 
czem i Szczawnicą na ten rok kursować może, albo- 
wiem okazało się, że na tćj przestrzeni znakomite 
uciążliwości dla podróżujących szybkowozem, jeszcze 
nie są uchylone. Gdy wszelako pochód szybkowozowy 
między Sączem i Szczawnicą, jest niezbędnie potrze- 
bnym, a jego zaprowadzenie zawisłem tylko od bli- 
skiego urządzenia pochodu szybkowozowego między 
Oświęcimem i Lewoczą na Nowytarg i od połączenia 
pocztowego między Czorsztynem i Krościenkiem, przeto 
c. k. Dyrekcya pocztowa, zawezwała c. k. władzę ob- 
wodową , aby taż usiłowała uchylić dotychczasowe prze- 


szkody terytoryalne na pomienionój drodze i postarała | Gotowisna 


się o zbudowanie mostów na Dunajcu w Kadczy i 
Szczawnicy, gdzie dotąd istnieją przeprawy tylko prze- 
wozowe. Władza obwodowa ogłaszając to zawezwanie 
c. k. Dyrekcyi pocztowój. w dniu 10 maja b. r. do 
L. 3778 orzekła „że pod tym względem wydała stó- 
sowne rozporządzenie.* Zobaczymy, jakie z nich skutki 
nam się okążą. 

Antor wspomnionćj korespondencyi, użala się na złą 
drogę do Krynicy i na przykrą górę zwaną Krzyźową. 
Zapraszamy go, ażeby przejechał się z Sącza do Szcza- 
wnicy, przetrząsł kości swoje ną grubo oszutrowanym 
gościńcu cyrkularnym, spinał się jak my po siedmiu 
obłazach, nad Dunajcem sromo wzniesionych, sięgał co 
chwila do kieszeni by opłacił cztery rogatki i dwie 
przewozowe przeprawy, bo tyle ich spotka na tej 61/, 
milowój drodze, a wdrapawszy się na obłaz w pobliżu 
Szczawnicy, przesunął się po mostku niemal w połowie 
wiszącym w powietrzu, i podziwiał to arcydzieło sztuki. 
Wtedy porównać i ocenić zdoła, o którą z dróg obu- 
dwóch wiodących do naszych zdrojowisk, usiłowano 
mieć większą troskliwość. 

Że o dogodną i bezpieczną przeprawę do zdrojo- 
wiska Szczawnicy, chodzi szczerze Rządowi krajowemu, 
najdobitnićj dowodzą rozporządzenia jego z 24 sier- 
puia 1860 r. do L. 24522. W nich postanowił, aby 
ze względów humanitarnych, więc w interesie ogóła, 
przerabiając dotychczasową drogę obwodową na go- 
ściniec krajowy z Sącza na Krościenko do Czorszty- 
na, taki sam gościniec z Krościenka do Szczawnicy 
był przeprowadzony i jaż w tym roku wykończony. 
Pod względem pilnego odbudowania tego gościńch, 
odebrała władza obwodowa stanowcze rezkazy; że plany 
i kosztorysy Są już wygotowane, o tem niema wątpli- 
wości, lecz co do wykonania samćj pracy, właśnie ta 
zalega, a to dla tego jak twierdzi władza obwodowa, 
że niema dla uićj funduszów, pomimo dochoda z roz- 
stawionych rogatek i z znakomitych dopłat na drogi 
obwodowe składanych. 

— U wód Badeńskich (pod Wiedniem) zgasła na 
d. 31 lipca Teresa z Oborskich hr. Potocka, wdowa 
po Ś. p. Marcelim Potockim niegdyś towarzyszu bro- 
ni księcia Józefa Poniatowskiego. Pani ta dożywszy 
lat ośmdziesięciu kilku, ostatnie lata życia przemi esz- 
kiwała w Wiednia. Mało kto z przybywających tamże 
rodaków ominął dom jéj, aby nienczcił poważnój i 
bogobojnój matrony, znanćj z uprzejmój gościaności, 
a nadewszystko szanowanćj dla cnót domowych i mi- 
łosiernych uczynków. 

— W dnia 30 lipca doktoryzował się w Heidel- 
bergu krakowianin p. Antoni Białecki i uzyskał sto- 
pień Doktora Filozofii i Magistra Nauk wyzwolonych, 
po złożeniu egzaminów summa cum laude, jak mówi 
patent. P. Białecki jeszcze przed rozpoczęciem nauk) 
uniwersyteckich pracował wiele w piśmiennictwie i zje- 
dnat sobie był imie bardzo zaszczytne w tak młodym 
wieku. Zapewne obecnie zbywszy się mozolnych do- 
storyzacyjnych przygotowań, będzie się mógł oddać 
tem gorliwićj pracom literackim. 

— Ze spisa świeżo sporządzonego, pokazuje się, 
że pomników lab posągów pamiątkowych w Londynie, 
na publicznych placach, kosztem narodu lub skarbu 
postawionych, znajduje się znaczna liczba— nie licząc 
pomieszczonych w Westminsterze, Katedrze i u Ś. Ste- 
fana. Oto ich wyliczenie: Król Jan II, postawiony 
1686 r. Jerzy Canning, ze składek. Karol Iszy zbu- 
dowany przez Le Suera. Król Jerzy III, w 1836 r. 
ze składek. Król Jerzy IV, za uchwałą Parlamentu 
1846 r. Lord Nelson w 1840, ze składek i skarbo- 
wego fanduszu, Książe Welliogton, na rogu Hydepar- 
ka 1846 r. że składek. Achilles, w Hydeparku 1822 
r. ze składek. Jerzy II. Książe Wellington, na Tower 
green, postawiony kosztem rzeźbiarza T. Milues. Król 
Jerzy III, Królowa Anna — drugi tejże pomuik pod 
Westminster. Książe Kent, ze skłądek. Jenerał Sir 
C. Napier, w 1858 rokn ze składek. Doktor Jenner 
w 1858 roku w ogrodzie Kessington, ze składek. By- 
szard Lwie Serce, 1861 roku, roboty barona Maro 
chetti ze składek i funduszu skarbowego. Jenerał 
Huvelock, na Trafalgar - Square, 1861 roku, ze skła- 
dek. Posągi Hampdena, Seldena; Walpole, Falklanda, 
Clarendona, Somersa , Mansfeida, aż Chatama, 
Pitta, Grattana i Burkego, NA St. te ans-hall i w no 
wym pałacu Westminsteru, postawione były między 
1847 a 1868 r. za uchwałą Parlamentu, kosztem 
skarbu. i 

TEATR. W sobotę przedstawiano na Sceme naszćj 
dramat Gatzkowa „Uriel Akosta“ przekłada Antonie- 


A AP ce "ZE 


'Posyczki hipoteczne: 


pierwszy raz pojawiło się na scenie krakowskiej, wska- 
zali jego przymioty, a oraz i ujemne strony. 
O przedstawieniu krótko wspomnimy, iż gronu drama- 
tycznemu lwowskiemu nie zbywa na artystach do ko- 
medyi, a mianowicie do ról charakterystycznych, ale 
do ról tragicznych niema odpowiódnich reprezentan- 
tów. Co wystarczy do dramata S.ribego, to dla Szek- 
spira a nawet Gutzkowa nie jest dostatecznem. Wczo- 
raj za tó wybornie poszła komedya dwuaktowa: „Po- 
szakuje się nauczyciela", P, Tech Nowakowski był 
w swoim żywiole, i grał z całą swobodą i lekkością, 
jakiej wymagają komedye francuskie. Pani Nowakow- 
ska grała wybornie rolę naiwnej dziewczyny, a p. Ga- 
lasiewicz pokazał w roli Benjamina nieznaną nam przed- 
tem zdatność do ról charakterystycznych. Przy tej 
sposobności nadmieniamy dla czytelników lwowskich, 
że nie grano na scenie tutejszej „Dożywocia*. Recen- 
zya zatem, jaka się O tej sztuce ukazała w jeduem 
z tamecznych pism, błędnie była osnuta na naszem 
porównaniu między Katka a Skąpcem, między Fredrem 
a Molierem. 


— Jutro we wtorek dnia 5 sierpnia, NMP. Śnie- 
żnej. 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Rzeszów 1 sierpnia. Na dzisiejszy targa prakt; - 
i0wzzaQ % pizecięcia ceny Nażtępnę W W: ü. 


Pszenici . (as mierzony « . 4621, 
OFO Soa « SRO | 2:62*/ą 
Tą cú » . 1:82 
Owies . . a 4 1:25 
Groch ma . NOŻE» ia TZW > 8-00 
Bób . zł JOŁ. 250 
Proso . . . ROW Free p 2:20 
Tatarka . e n . . . 2:00 
Kukurydza . - « « . . > 0-00 
Ziemniaki . RACE zc PASKA 1:20 
Drzewo twarde . . . . (za siągę) 8:75 

„. miękkie. . . . . EEA TOEA 600 
Konicz na paszę "aw RZLSSONE 0:00 
KMP" SIAORCZPM (za centnar; 1:10 
i RR EP EEN 0:75 


n 
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stanu galicyjskiej Kassy Oszczędności. 
zdniem 3! lipca 1862. 


51 mie 
| 


| 
| 
| 
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b) nieulegające kursowi z ter- 

minom najdłażscym 6 mie- 

i więcy: 

o) sprzedajne po kursie. . , 

fiastawy: kwoty udzielone na 
piery i monety z terminem naj- 
"ej rien dai 90 

Weksle: których termina nie na~ 


| EOWLEŁ | a POSORYW 


otia 


109,700,— 


ee 4” sog 


318,973 


DOE E NĄ WIENCWE "RENE. NESMA 


e. %%m)e „ra 8] 0 


a) ziemski» 
WIekMaskio.. .3 „05158 
Rachunek różnych osób: drobne 
maieżytości i nłedobory . . - 
Stan bierny: 
Wkładki na książeczki: | 

było szkońcom s. miss. złr. k. d.|3,549,648 53 

w b. m. włożyło 
878 stron 107,127 63 — 

U 


w b.m. 
1180 stronom 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


| 


1,161,789;31 
850,256 


‘| i 


sj 


|_13,41316 |. 37 


| 67,653 25 
931,984 $ip 5,008,308, 3 
3,608,865 3| | 


$ | 
| | 


o 
120,540 79 - 


Przewyżka zwróceń 
Zakłady publiczne na rachankach 
ciągłych mają . Z 
Ogół Y eum > 

Odjąwszy sumę mniejszą od 

większćj 
Przewyżka surowa stanu czynne- 
go stanowiąca fandusz do ro- 
zliczenia się w końcn roka ze | 
stronami leżnych im pro- i 
wizyj . A ta 5 g F i :| 323,619|20 5 
Lwów dnia 30 czerwca 1862 r. - 
Od Dyrokoyi galicyjskićj Kasy Oszozędnośc.. 

Laskowski. S. Krawczykiowio z 
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Ceny produktów polskich W Wiedniu od 26 do 
1 sierpnia 1862 r. w wal. austr. 


Szmaty galicyjskie białe (za centnar) . . . 7:25 
n n onuczkowe n BE 5:25 
n 5 z pakuły ordynaryjnój . 3:26 
n 3 lniane niebieskie mięsza- 
ne z niebieskiemi baweł- 
nianemi (za centnar) 4:00 
” n kotonowe -»- «. . . 000 
Konopie polskie surowe - - +n- - . . 15:00 
n n międłone yo" > 20:00 
Len polski surowy . : «: * * no. » 17:50 
n „  międłony . . «: * * ne» . . 2400 
Koniczyna czerwona chędożona (za centnar) 0:00 
> nataralna 3 0:00 
2 wołowo polskie, mokre z rogami (fant.) 00:27 
wołowe polskie, mo. nt. 
Skórki kwa „ z główkami (za cent.) sh 
Terpentyna galicyjska . « * s * * e 
wełna polska ordynaryjta (Zackehoolłe) b, 00:00 
Szczecina wiśnicka wyborowa » . « 25000 
n n DMA . « « « . n» « 180:00 
$ jaworowska wyborowa n. . 270.00 
3 a celna » + . 180:00 
n n przed ia RESNING. > 170:00 
5 v średnia: . ++ . 10000 
n n poślednia n. . 8000 
A mielecka . . * * * < enoe .120:00 
Spirytus 30—33 stopniowy transito (za sto- 
pień = '/ą garnca) . * « - + . . 060! 
„  rektyfikowany 35° transito 0.66'/ą 
Wosk tarnopolski (za centnar) 14000 


Wrocław 1 sierpnia. Dziś praktykowano ceny 
uastępne: za 1 szefel praski (przeszło 14 garncy) gro- 
szy srebrnych praskich (po 6 cent. w. a, oprócz laży). 

przed. śred. pośled. 


ASE 8891 85 7883 
P; biała 
ER żółta 4 88-90 85 78-82 
Żyw: S E E 59-60 57 54-56 
Jęczmień . „ « 4845 492 38-40 
Owies 27-29 26 2425 
Groch . u. « ; 5286 BL 47-50 
Rzepak (za 150 fant. brutto) 23% 220 190 


Przegląd Polityczny. 


Depesze telegraficzne. 
Turyn 1 sierpnia (przez Paryż). Garibaldi spo- 


dziewany jest w Mezynie. Oobotnicy ściągają się |zwotkę: staa rzeczy ciągle niezmienny, to jest 


7 trybuay ani galeryi. W chwili tćj mogliby austry 


ve wazystkich stron do Corleose. Pogłoski krążą 
że okręt amerykański obładowany bronią zawiaął 
do Palermo. Pałkownik Acerbi, intendent byłej ar- 
hii poładniowej (t. j. byłej armii Garibaldego 
P. R. Cr.) został uwięziony. Rząd włoski przedsię. 
bierze energiczne środki aby wyprawie przeszko- 
dzić. — Rozprawy w Izbie włoskiej nad projek- 
tem astawy o kredycie ziemskim, zostały odroczo- 
a: do października. — Według doniesień z Rzymu, 
oddział wojsk francazkich który zajmował Frosi- 
aone, odszedł od Rzymu. 

Turyn 2 sierpnia. Odezwa tymczasowego pre- 
fekta w Palermo (dawny bowiem prefekt Pallavi- 
tioi podał się do dymisyi, z powodu naganienia 
ego postępowasia przez rząd w czasie przemowy 

aribaldego przeciw cesarzowi francuskiemu, a 
ymisya została przyjętą, P. Rad. Cz.), zawiera 
astępujący ustęp: „Od pewnego ezasa panuje 
wzburzenie umysłów. Jednak legalaość uiedozwo- 
liła rządowi przeszkodzić siłą zaszłym wypadkom. 
Teraz jednak, gdy zgromadzenie bierze się do o- 
ręźa i wojenny przybiera charakter, czego zabra- 
niają ustawy, niemoże rząd cierpieć go (zgroma 
dzenia) dłażej i użyje wszystkich środzów, aby je 
rozpędzić, o czem zawiadamia obywateli. Rząd nie 
może się zrzec swego obowiązku. Żadne nazwisko, 
jakkolwiek dr. giemby ono było narodowi, niemoże 
przywłaszczyć sobie praw. słażących Wiktorowi 
Emanuelowi, temu wybraaemu przez uaród kró 
lowi“. i 

Dzieanik Monarchia Nazionale zapewnia, iż rząd 
nie pozwoli, aby w Palermo wyprawa wsiadła na 
okręty —Garibalai pojechał do Bosco-Ficnzzi (pro 
wincya Corleone w zachodnio-poładniowej części 
Sycylii, P. R. Cz.) i wydał z tamtąd następującą 
proklamacyę: „Towarzysze! znów gromadzi nas 
święta sprawa! Nie pytając się gdzie idziecie, zbie- 
gliście się ze wszystkich stron, aby szlachetnie 
walczyć z obcymi ciemiężcami. Błagam Opatrzao- 
ści, aby utrzymywała w was zaufanie do mnie 
Mogę wam jedynie przyrzec pracę i odwagę. By 
łoby rzeczą zbyteczaą Żądać od was waleczności; 
lecz muszę żądać karaości. Przez karność Rzymia- 
nie świat podbili. Zyskujcie przywiązanie ludności, 
poszanowanie u naszej walecznej armii, aby u 
rzeczywistaić zjednoczenie ojczyzny. (Ustęp nieco 
ciemno telegrafowany. P. R. Cz.). Tym razem tak. 
że Sycylianie będą przewodnikami w wielkiez 
dziele, do którego kraj jest powołany“. 


Na dzisiejszem posiedzenia Sanatu, oświadczył 


prezes ministrów Ratazzi, iż rząd musi użyć ener- 
giczuych środzów dla powstrzymania werbauka i 
postanowił przeszkodzić wyprawie, do czego przed- 
sięwziął stanowcze Środki. 

Bern 1 sierpnia. Rada stanu kantonu Tesyń- 
skitgo doniosła Radzie związkowej szwajcarskie. 
o wzrastające wzburzeniu umysłów w Tesyni. 
w skutek włoskich prowokacyj, mianowicie w sku 
tek pewnych plakatów ogłaszających miasto Lu 


gano miastem włoskiem. Poseł szwajcarszi w Tu- 


rynie p. Tourto ma otrzymać polecenie, aby zażą- 
dał wyjaśnień, 

Londyn 2 sierpnia. Nadeszły tu wiadomośc: 
z Nowego Jorku z 22 lipca, donoszące, iż wieści 
jakie wówczas nadeszły do Nowego Jorku twier- 
dziły, że Francozi zajęli miasto Gaaymas w pro- 
wineyi Senora (w Meksyku). Z amerykańskiej li- 
dii bojowej było doniesienie, iż separatyści podsu- 
nęli się pod Nashville. 

Londyn 3 sierpnia. Nadeszły dzisiaj wiadomo- 
ści z Nowego Jorku z 24go lipca. Donoszą one, iż 
zaciąg ochotników bardzo wolno i trudno postępu: 
je, i znów ogłoszono nowe premia. Gubernator kra- 
ja Ohio wydał odezwę, w którój ogłasza, że gdyby 
kontyngens nie był wystawiony przez zaciąg ocho- 
taików, będzie się musiał uciec do poboru wojsko- 
wego. — Z linii bojowój donoszą, iż oddział z kor 
pusu jenerała unionistowskiego Pope stoczył szczę. 
śliwą ntarczkę z separatystami pod Fridriksbur 
giem i spalił ich obóz. (Lecz miejsce tój utarczki 
Fridriksburg w Wirginii okazuje, iż separatyści zna- 
cznie posunęli się naprzód, gdy doszli z pod Richmon 
du aż ka rzece Jork. P. R. Cz.). Odezwa wydana prze: 
prezydenta Liacolaa upoważnia do zaboru własno- 
ści separatystów na potrzeby wojskowe. (Zaprowadzo 
no więc konfiskatę, na którą tak słusznie powstawał: 
dzienniki francuskie i angielskie co okazuje zara- 
zem, ż2 zaciętość stron wojujących popycha je do po- 
deptania praw i zasad przyjętych już przez cywi- 
liaacyę. P. R. z.) 


Polityczne sprawy austryackie nie przedstawiają 
dziś nie nowego lub uwagi godnego. Po rozejś:it 
się parlamenta ubyło jedao z głównych ogaisk ży- 
cia pabliczaego, i polityka cofaęła się znów wy- 
iącznie w sfery wtajemniczone, gdzie uiemasz an 


„ccy luozie stanu wypocząć, gdyby nie stosunk 
zewnętrzne, które zajmują ich i baczućj wymagają 
czujności. Mianowicie sprawa handlowa niemie- 
cka i sprawa wschodaia nastręczają wiele tradno- 
ści. Wieść krąży, że gabinet wiedeński pregaie 
zawrzeć z Francją traktat handlowy, aby przezeń 
„płynął na rozpsdaięcie się związka celcego. Jesi 
to zapewne wieść bezzasądaa. Co do sprawy 
wschodnićj, takż3 tylko na wieściach opierać Się 
można, a mianowicie, iż Austrya nie ustępuje D: 
konfereacyi carogrodzkićój od zachowania statu: 
quo co do trzymania załóg tureckich po twier- 
dzach serbskich i nieprzypuszczenia sprawy czar. 
uogórskićj na kouferencye. 

Doniesienia tak z Kongresówki jak i Pro. 
«wineyj Zabranych powtarzają ciągle jedo: 
zwrotkę smataej pieśni która zarazem objawia j 
wytrwałość narodu a zaciętość jego nieprzyjaciół 


do rewolty, 


a 
o 


trwa wciąż stan wojenny i system samowolności 
wojskowo - policyjcćj, obok którego niewykonalne 
3ą reformy ogłaszane dla jedoćj prowinegi, dla 
innych zaś niema dotąd nawet przyrzeczeń zmiany. 
Na to ciągle powtarzające się doniesienie naszych 
korespondentów odpowiadamy inną zwrotką, że 


albo we wszystkich prowiacysch polskich zo- 


stających pod rządem rosyjskim zajdzie zmiana 
przez 


zadosyćuczynienie wszędzie prawom i po- 


trzebom narodu, albo nienastąpi nigdzie żadna 


rzeczywista zmianą — środka albowiem niems. 
W obec takiego stanu rzeczy, niesprawią skutku 
wszystkie ogłaszane na piśmie reformy, nieprzyda- 
dzą się na nie przesadzone o nich doniesienia roz- 
głaszane telegramami po Earopie. Mogą one ua 
chwilę zakryć prawdę przed oczami tych szezegół- 
niej za granicą, którzy praguą mieć ją zakrytą, 
leez wkrótce wyjdzie ona na wierzch mimo arty- 
kułów przesłanych z przyboczuego bióra z War- 
azawy do Gazety Szląskićj, lub Constitutionnela. 
Aresztowania w Warszawie trwają ciągle. 
W tych duiach aresztowano kilku uczniów Szkoły 
Przygotowawczej, a wszystkim innym zabronio- 
no wyjeżdżać z Warszawy chociaż karsa  naak 
jaż są zamknięte. 


W d. 2 b. m. podpisano w Berlinie w ministe- 
ryum spraw zagranicznych, traktat handlowy z 
Francyą, którego puukta przedugodce były ułożo- 
ce 29go marca. Mówią, że z wykonaniem tego 
trastata będzie rząd francuski czekał nietylko u- 
pływa terminu ukończenia peryoda związku cel- 
nego (d. 31go grudnia 1865) ale oraz w razie je- 
śliby mieprzystąpiły iane państwa niemieckie, za- 
warłby osobny traktat z Austryą i związkiem cel- 
nym. Stern Ztg zapewnia, że w gabinecie pruskim 
nie zachodzą żadne w ważnych kwestyach niepo- 
Kaaka i niezgody, o jakich donoszą dzisn - 
niki. 

Garibaldi przedsiębierze wyprawę — 
aiema już żadnej w tym względzie wątpliwości. 
Albowiem ogłasza to jego odezwa wydana w Sy- 
cyli z Bosco-Ficuzzi, której ustęp podaje powyższa 
depesza. Odezwa ta nie ogłasza, gdzie ruszy wy- 
prawa, lecz jedno jej wyrażenie każe się domy- 
śl.ć, że do kajów obcych. Do których jednak uda 
się krajów obcych? i czy teraz zaraz wypłynie? 
oto pytania. Zważając na różac okoliczności a 
szezególniej na położenie w środku Sycyli prowia- 
cyi Corleone, w której się gromadzą ochotnicy 
Garibaldego, zdaje się, że chcą oni się tam n- 
zbroić, uporządkować i zorganizować, zaczem Wwy- 
ruszą za morse. Możs nawet zamierzają wziąść 
Syeylię za podstawę swego działania, co zdają sę 
zapowiadać wyrazy odezwy Garibaldego: „I tym 
cazem Sycylianie będziecie przedownikami w wiel- 
kiem dziele.“ Cokolmiekbąć, ważay gotuje się wy- 
padek, a czy on następuje z tajemnem zezsole- 
aiem rządu włoskiego, czy też przeciw jego woli? 
tradao nato pytanie stanowczo odpowiedzieć, cho- 
ciaż ministrowie włoscy powtarzają w sejmie za- 
pewnienia, iż wyprawy nie dopuszczą. 

Powiedzięćby możaa, że francaski świat poli- 
‘yczny jest na wasacyach. Izby dawno skończyły 
posiedzenia, bieg spraw publiczvych idzie rega- 
iaraą koleją, cisza i spokój wewnątrz, a prócz 
procesu Miota i Greppo, względem których wyrok 
w pierwszćj instaucyi już zapadł jaz wiadomo i od 
atórego sześciu tyiko obwinionych apelowało, i prócz 
pora o wybór izby adwokackićj w Paryżu, tylko 
salki wojsk francuskich w dalekich krainach Azyi 
i Ameryki, na wybrzeżach chińskich, w górach 
Meksyku, są jedynemi ze spraw wewaętrznych, 
jeśli tak powiedzieć możemy, które zajmują Świat 
polityczny francnski. Natomiast zajmuje się cn 
mocno sprawami wschodnią, włoską i amsry- 
ańską. Rząd francuski pracuje podobno zaów u- 
silnie, ażeby skłonić Anglię do wystąpienia ener- 
gicznego z pośrednictwem między stronami wo- 
jującemi w Stanach Zjedaoezonych, a zarazem do 
uznania przez to Stanów połuduiowych oddziel - 
aem państwem. Utrzymvją, że Rosya zamierza tuk- 
że połączyć się z Francyą przy tem wystąpie- 
aiu z pośrednictwem. Lecz strony wojujące w A- 
meryce a przynajmnićj unioniści nie są bynajmniej 
gotowi do przyjęcia pośrednictwa, owszem z całą 
zaciętością do dalszćj gotują się walki. 

Pełaomocnicy mocarstw zgromadzeni w Caro- 
grodzie na konferencye dla załatwienia sprawy 
serbskićj, odbyli drugie posiedzenie. Na tem po- 
siedzeniu miała wystąpić w całój wyrazistości ró- 
aość zdań, jak donoszą korespondenci francuscy- 
izedłożono pełnomocnikoiu memoryał ze strony 
rządu serbskiego, żądający zburzenia twierdzy 
»ałogrodzkićj i ustąpienia załóg tureckich z ia- 
„ych twierdz serbskich. Przeciw temu protestował 
słaomocnik turecki i przedłożył przeciw-memo- 
yał projsktający zmniejszeaie załóg. Rozprawy 
iad tym memoryałem odłożono do trzeciego po- 
iędzeuia. 

— 


Ostatnie depesze telegraficzne Czasu 


Turyn 3 sierpnia. Król wydał manifest, w któ- 
cym wyraża ubolewanię swoje z powoda uzbrojęh 
Garibaldego i Wzywa naród, aby tylko głosu kró- 
ia słuchał; wszelkie ione hasło jest wezwauiem 
do wojny domowej. Manifest w końca 
śTozi użyciem całej surowości prawa. Na dzisiej- 
zm (w niedzielę) zgromadzenia Izby deputowa- 
syeh Ratazzi oświadczył : Jeżeli Graribaldi zejdzie 


4 drogi prawnej, wtedy popadnie pod wspólne dla _ 
wszystkich prawo i ukaraay będzie jak ka | 
ony ezłowiek. Minister spodziewa się jednak, że 


Garibaldi zechce uniknąć rozuiecedia wojny do- 
nowej. 


intoni Kłobukowski redaktor odpowiedzialny, 


4 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


Kraków 4 Sierpnia. 


Bab. Milzecha wł. dóbr, Ludwika Kru- 
szyńska żona urz. Alfred Bogusz wł. dóbr, Juliusz Zaliński 
ob. Mansfeld Tarnowski wł. dóbr z Królestwa. Piotr „Cza- 
plicki, Gabryel Lipski studenci z Brnkselli, Ferdynand Swie- 


dóbr, Adam Kosiński, 


łądzją płacą. 


> żądnją | placa | alski adjunkt sądu zo Stryja. Józef Loserd starosta z Wa- 
Banknoty polskie „ch sir. est ++ + Mp. =: | = dowie. as weil handlarz z Czech. Hilary Padowski ob. 
a Rea zm 150 ak. wer epea di] s1 | s0 |7 Tarnowa. Leopold > obyw. z Raszkowe. Antoni Krzy- 
ary k obija?! i żanowski ob. z Brodów. 
Srebro ze zdac kie + «aaa sie, Sł tysi hia HOTEL POLLERA. Maksm. Dziembowski kapitan, Woj 
Półimperyały rosyjskie . . » » « + + * » |.n gą | g gg | ech Liscow por. z Bud'sin, Ferdynand Sejmund wła. dóbr, 
Napoleondory 20-fr. « « + + » » » * TRR 5 89 | 5 81 Ks. Aleksander Dobrzański czł. rady państwa z Gal'cyi. Fry- 
Dukaty holenderskie waina . + + + * * » |. gz |; gg |dery* Schiller ajent handi. z Eufartu  Aleksandor Teodore- 
3 austryackie .. « + + eo + k x 2 i g3 23 |5°° pryw. z Bukaresztu. Dr. Franciszek Slaima z żoną i sy- 
Listy zastawne galic. z kupon. na goa kaan aa — TaS 25 nem zo Lwowa. Helena Andrzejkowiczowa obyw. z Krynicy. 
m. n, » p NAW nę 72 75 12 Franciszek Verdan kop. z Newszatelu. Stefan Bisnitsch ob 
Obligacye indemn. z kuponami | (PEJR JE t lts z żoną, G. Derour inżyn. z Rosji Wincenty Garbaczyńsk 
Pożyczka narodowa z r. 1854 decidi Pe | 237 wł. dóbr z Lipnicy. Włedysław Papara wł. dóbr z Mchawy. 
Akcyo kolei gal. bez kup. i bez dywidendy » | ff, | 400; |, zjechali: Emanuel Lówenfeld wł. dóbr do Chrzanowa. 
Listy zastawne polskie z LJ a a ae D ls EES, ce Ochocki wł. dóbr do Ss zawnicy. Engi Baca Dr. 
3 i zdr. ©. ozofii do Berlina. Ludwik Pisgowski, Autoni Źwan 0 ywat 
E „wiae & Bierpnia, (telegraf ) | mr 56 |do Cieplic. 5 i 
5 A Po ozka narodowa Ni Fo AAt 8; HOTEL DREZDEŃSKI. Hosryk Jaszowski urz., Józef Ja- 
Ake paru narod. wiedeńs, > » » e » » szowski wł. dóbr, Ludwik Knorosz, Apolonia Swierzewska, 
oye O >> kredytowego . « « » * * 80 Józefa Ząabochrecka, Helena Wedorfowa, Antoni Miechn'e- I 
Suka saito f waki, Anna Sragonewiesazić 9, c z Dr AT 
ha e rPI AAE. M z Warszawy. Kalikst Dómbińe r. mod. z Rzeszowa, teo- 
Londyn AE Smterl. + - + + + f: BOG, z śor hr. Potocki właśc. dóbr s Podola. Henryk Bochenkowski 
Dukat pojedynczy - - + + + = — | ob. z Lubelskiego. 


Wyjechali: Józef Wykowski wł. dóbr do Sufozyna. Karol 
Wornor, Bekierski Bymforysł, Feliks Dorożyński wł. dóbr 
do Wiednia, Kalikst Dembiński Dr. prawa do Rzeszowa. Ele- 
gia Grossowa, Zygmunt Świącioki wł. dóbr do Galicyi. W. 


Wiedeń 2 Sierpnie- 
Pożyczka skarbowa. 


s% iarria r. KODW sw aa SIE 71 £0 |Kukuliński ob. do Pragi. did 
5%. Oblig. indemniz. ższej Austryi , « « » 86 5U HOTEL ROSYJSKI. Foltański Hipolit naczeln. pow. z Gór- 
5° = węgierskie . . » » - 73 30 e Longohamps Bogusław kup. z Królestwa. Dukowski Feliks 
V 7 > chorw. słow. ban. 40 75 |rf. dóbr z Galicyi. Foltański Feliks wł. dóbr Kańczugi. Bą- 
sj o» p galicyjskie . s » » » m 20 |kowski Hipolit ob. ze Lwowa. Riecel Jan komisan, Janowski 
sj » tę bukowińskia . . » « 76 5) | Michał ob. z Warszawy. Bumelmayer Artur ck. rficer z Wic- 
sę 2 p. siedmiogrodzkio . 10 50 |dnis. Łapicki Kasper ob. z Płocka. Kuszewski Walery obyw 
5 fo P » ie s. asa - . [97 — [96 — |7 Radomia. Boguszewski Aatoni wł. dóbr z Wielkich Strzolec. 
mó Listy zastawne. zk ai Wyjechali : ES» ra kę Az jeg kę - Rej 
bank ti j AZ 00 |99 50 |wł. d b do Galicył. oczyski A. właś. r do Królestwa. 
OE NK - nóG6 21a 4 asica — |Tarnau H. wł. dóbr do Dobozyo. Kamiński J. wł. dóbr do 
"a - M Jo iot — (Warszawy. Sulikowski Daniel ksi:dz do Słociny. Kuciński J. 
a „a losowane w wal. austr. » 50 85 25 | włas. dóbr do Laski. Dębiński Jan dzierżawca do Lisówek 
4%, Tow kredyt. cyjskie - » -o =. * — |79 50 |Herdynowa Marya ob. do Kiyniey, Ziemnicki Jan inżyn'er 
x Pożyczki oteryjne- do Radomia. 
Losy poż. skarb. zr. 1860 całe . 92 20/92 — E ze f 


3 zr. 1839 całe . 


» ME E S EEE ZE OC CESE SEC 


„ZARA 7 1854 na 4'/, 
Bilety rentowe Como . > 


O A E Go 
» tegingi | saskie PE 2 95 — W Piątek dnia 8 Sierpnia o godzinie 10 rano 
pa Księcia Salm pły EG 37 — odprawioną będzie 
” Ksiącia Palffy TESTY 3825,|| W KOŚCIELĘ PANNY MARYI 
„ a mA > p x mimiti pm mo MSZA AŁOBNA 
m r. 2 20 ą F x 7 37 — za duszę Ś. p. 
» ku Wiadichęnwe, 30 p 2 1 1 © [az 28 [at 7a TERESY z OBORSKICH 
K PA mid WY 0151 = Hr. POTOCEHIEJ, 
e. 


Hr. Keglewicza „10 p 


Akeyo bankowe i przemysłow zmarłćj na dniu 31 Lipca rb. w Badenie pod Wie- 


Akcge banku narod. ansir. - + e * s s7 dniem, na którą rodzina: Przyjaciół i Znajomych 
„ zakładu kredytowego » - « * * * * = a r" — , = rata jomy 
» żeglugi gera na a. es.. P p . 
„ kolei p ocnéj Cos Ferde. . e.» 1980 1978 
9, OE 20 0 - 00 «2 + [OAI Oa. 
p: p zachodniej Ces Elib.. . e s 157 50|157 — SEE 
NA NRBEB 1-5 at 
ed, 44% woje z s 
» © Południowój « » » > es.. 283 — aSEF Je 
no © galicyjskiej « + > * + + eee 227 50 na M 
"Kursa zagraniócne (3 miesięczne). E A Aó Księgarnia Żupańskiego E RAN A 
00 L hol « » » : > a ; À x 
Angsburg 100 al nadreń. . se « » * j 7 105 98/1065 80 wyda w końcu Wrzesnia rb. 
Berlin 100 ZEW 60% -= — 
Bemnkfurt n. M. 100 sł. nadr. . „ . » | 8 |106 — 105 80 Dzieła Maurycego Mochnackiego, 
Genua 100 lirów = Sn ok 3 = w pięciu tomach, 
|| nerllyetpej GRE RORSE ZE | © pai z portrelem autora na miedzi rzniętym, 
AA ZO | S z obejmujących: 
Londyn 10 RÓW s 2 6 00.6 5 E „ h25 so| w tomie pierwszym: Listy. 
Paryż 100 franków ,  - e « « ee.) 84] 48 s0! 49 70| „ „ drugim i trzecim: Historya powstania w ro- 


ku 1830 — 1831. 


trzecim i czwartym: Pisma rozmaite. 

„ piątym: O literaturze polskićj. 

Edycya ta jedynie za zezwoleniem rodzeństwa Spo- 
rządzona, odznacza się tem, że wszystko, to .Maurycy 
Mochnacki pisał, obejmując, przystępniejszą będzie ogó- 


Waluty. 
Cesarkie korony » » » » * 


n 


»” 


oa UÑ e o o 0o RRE R A 
s p 00 e oo W Onneg 
............252 + + 
5 ©. 000 © © e a 0,6 PORE A 
o» 0 © . . .. PTE SAY „2 

800 b o ©. ER AZ 


jt real +2... M: toś omid pod względem ceny, nie przechodzącéj 6 ta- 
Suwerony angielskie . . » i2 63 12 6 larow. szy wacił S (1919-3-3) 
jaki sna > 0 110 28 2 
Ry 4 made: 2d: s H 123 73 Jak vyk źć z nędzy 
kupony . - 123 20 Przyjść do pianiediy, y 
4 : ma OT A nieść pracę, zdolność, 
NC, "RT = gol I Sdzyckać otai ść, 
ruskie bilety kasowe. S m t e LSA | dowiedzieć się można Z% broszurki: „Eawestyan finamso - 
Ez ję Lwów 1 Sierpna. wa“ przez Górala z Kiczery. Do nabycia we wszystkich 
Dukat holendorski . >» - » „ore Twa 5 91 | księgarniach. — Cena 50 centów. (1034-2) 
4 austryacki. gna esias s RZ — a DA aids Z WEADI 
al rosyjski . « « « + « « * » + à s 

påimemior "1: Ją ta | Ogłoszenie licytacji. 
Talar pruski, . » » « + + + « * + + » + KZ. [L. 11,324] ski SE 
Listy zastawne galic. box kupon. papeka g3 s; | Magistrat król. głównego Miasta Krakowa po- 
Otlig. din, bes kupon. . ST Z 4 70 93 | daje do powszechnćj wiadomości, iż celem wydzier- 


żawienia dochodów z rzezalni miejskiej na czas od 


Pożyczka narodowa bez kupon. 
> u Igo listopada 1862 r. do 31 października 1865 r. 


Warszawa 23 Sierpnia. 


Półimperyały - » + s =+» - : "|. rybi! — | 67 | odbędzie się w dniu 21go sierpnia 1862 r. w gmachu 
Obligi skarbowe OE wież: Goa a:o waw ARCE B. e u Magistratu w Biórze Igo Departamentu o godzi- 
2 ai Ya A Fe $|nie 10tej przed południem publiczna licytacya. 
pre asiana I y5 RE koca t2 js 6; Na pierwsze wywołanie ustanawia się cena w 
Akeyo koloi pae warszawsko-wiedeńskiej L= m — |kwocie 4,600 złr. w. a. Deklaracye pisemne będą 


także przyjmowane. 
Wadium wynosi 460 złr. w. a. 
Warunki Jicytacyi mogą być przejrzane w Biórze 


Wrocław 2 Sierpnia. | 
Banknoty austryackie w mon. nowćj . 
Polskie bilety bankowo. » e » . - » 


m | 


, Herst rapan EPE ORA : Departamentu Igo. 
3 kyi tN hs ka : r~ Kraków dnia 18go lipca 1862. ( 1608-3) 


NIIIZS 


Obligi kolei krak.-szląsk. - - s e e « » + + | |= | . - 
Pary 1 Sierpnia Obwieszczenie. 
Funia 8%, . iiac cio o svie 1 BB _68 ka [L 10 262] 
cą Londyn i. zwą asia | 93; Stósownie do odezwy ck. Praesidyum Sądu Wyż 


szego w Krakowie z dnia 14 Lipca r. b. do L. 
1271. odbędzie się na dniu 18 Sierpnia r. b. celem 
wypuszczenia w przedsiębiorstwo budowy zatwier 
dzonego pawilonu w gmachu $. Piotra w Kra- 
kowie, publiczna Licytacya przez sekretne dekla- 
racye. 

Koszta tej budowy wynoszą, za roboty; 

Grabarskie . . . « « - 318 


Pociągi osobowe na kolejach żelaznych. 


Odchodzą: 
+ Krakowa do Wiednia 7 rano; 3. 30 po południu — do Wer- 


8 rano — do Ostrawy Corses 


owa Murarskie 


areg = || 6.115 rano; = do Wie- Kamieniarskie . OE 1 A 83 , £ 
2 Wiednia do Krakowa 7. 15 rano; 8 30 wieczór. Ciesielskie . aw AD łocoze kk +6 
z Ostrawy do Krakowa 11 rano. Pokrycia łupkiem smi 0] p AT i RARE 
z Granicy do wy 6. 50 rano; 1). 27 przed poł,; 2. 15 Blacharskie . . . . « 1117 „ 86 „ y 
po południu. Kowalskie i żelazo lane . 261 42 
E ; ed pol; 2. 26 AN A è Ak » n 
„aa. 16 pmo P m oodskie cc Giorsią KO. jA 
se Lwowa do Krakowa 4 rano; 5. 10 wieczór. Ślusarskie . . « + « . 1.808 >= „BIE rK 
z Rsessowa do Krakowa 1. 40 po południu. Szklarskie „464 „ Öp p 
Przychodzą: kant r e ADA OE 
EE z alarskie ENDIE 8 
j zowa z Wiednia 9.45 rano; 7. 45 wiaczór — $ Wro- Świ BŁ ZZ 
do Krokowa ia i Warszawy 9. 45 rano; 5. 27 wieczór — Razem 43,866 złr. 647, Kr. 


Deklaracye, które pod napisem „Deklaracya na 
budowę Pawilonu 5. Piotra w Krakowie“ ściśle 
według warunków przedsiębiorstwa wystawione, 
i Vadium w kwocie 4400 złr. w. a. zaopatrzone 
być winny, muszą najpóźniej do godziny litej przed 
południem na „dniu wyrzeczonej licytacyi być zło- 
żone, w przeciwnym bowiem razie każda deklara- 
cya niedokładnie wystawiona, alboteż po uderze- 
niu godziny 11tej podana, nie będzie uwzględnioną. 

Dalsze warunki rzeczonego przedsiębiorstwa, jako 
też dotyczące Plany i kosztorys wraz z wymiarem 
poprzednim, mogą być w biórze c. k. Inżyniera 
Obwodowego każdego czasu przejrzane. 

Z c. k. Władzy obwodowej 
Kraków dnia 23 Lipca 1862 r. 


€ 

z Ostrawy (przez 
27 wieczór — ze 
rano — z Rsessowa T. 40 wieczór; — z Wielics 


6. 40 wieczór. 
11. 34 przed południem; do Looms 


gumin (Oderberg) z Prus 5. 
owa 2. 54 po południu; 6. ey 
U 


do Reessowa z Krakowa ` 
9. 30 rano; 9. 15 wioczór. 


Przyjechali od 2 do 5 Sierpnia 1862. 


HOTEL SASKI. Marcin br. Tarsowski z Wołynia, Anna 
Księżna Abamelik x Podola, Tadeusz hr. Golejewski właś 
dóbr, Stanisław Straszowski ob. Bieloska Iząb. ob. Alojzy 


Rocheński wł. dóbr, Kaz. Szeliski wł. dóbr i poseł, Petrn 
Jan Bokołowzki 


Dominikowska wł. dóbr z siostrą z Galicyi. 
wł. dobr z Wołynia z familią. Aleksan. Rożyński urz. Rady 
Stana z Warszawy. Alb. Karpowicz Dr. Med. £ Mińska. Ca- 
rabok Tschollak wł. dóbr z Mołdawii. Rodosław Stolsmarn 
art, malarz, Adam Mieszkowski ob. Łubieńska Marya nł 


W Drukarni „CZASU.S 


(1007.-3) 


do 31go Grudnia 1865 odbędzie się W dniu 19go 
sierpnia 1862 w gmachu Magistratu w Biórze De- 


CZAS z Wtorku 5 Sierpnia 1862. 


Jego ck. Apostolska Mość raczył najłaskawićj 
dozwolić Towarzystwu Dam dobroczynności 
dla Wiednia i okolicy, urządzenie 


Loteryi Fantowćj 


100.000 losami 
po 50 centów wal. austr., 


której ciągnienie nastąpi 
dnia 22 Listopada r. b. 


Najwyższemi darami Ich ck. Mości, Ich ck. Wy: 
sokości następcy tronu Rudolfa i Arcyksiężniczki 
Gizeli, Jéj Mości Cesarzowćj Karoliny Augusty, jak 
również członków najwyższego domu Cesarskiego, 
oraz darami najprzewielebniejszego Duchowieństwa, 
wysokićj Szlachty i szczodrobliwych mieszkańców 
rezydencyi, udało się zaopatrzyć loteryę tę 


800 trafnemi, 


jak dotąd jeszcze przy żadnćj loteryi miejsca nie 
mialo. Nietylko bardzo kosztowne przedmioty złote 
‘|i srebrne, i wyroby sztuki, lecz szczególnićj 


przedmioty potrzeb domowych, 


„qosuoo qoźszycąfou qef zupełne garnitury bielizny stołowćj, sztuki płótna, 
chustki do nosa i serwisy stołowe, porcelanowe i 
szklanne świece apollo, drzewo, cukier kawa, wino 
szampańskie itd., stanowią dalsze trafne tej loteryi. 
Główne trafne zaś jest zupełne wyposażenie skła 
dające się z 12 przedmiotów tak główne trafne, ja- 
kotóż 799 dalszych trafnych wykazuje plan gry: 
gey” Plan gry wraz z szczegółowym spisem fantów udziela 
się w każdem miejscu sprzedaży losów bezyłatnie Zarząd lo- 
teryi Towarzystwa Dam dobroczynności dla Wiedaia i okoli- 


Poszukuje się bardzo zdatnego 
oy, w mieście, Karntbnerst Nr. 905. (985-3-) 
GGorzelane$0. Marya Theger, E Henryk Woltawa, 


Bliższa wiadomość w inistrac i „Czasu “| Przełożona "ow. w obrębie miasta, Sekretarz Tow. 
Aly a D Losy te utrzymuje w Krakowie: J. Bartl. P 


OGŁOSZENIE. 


WODA SODOWA 


(SODA WATER). 


Powszechnie dziś jako napój przyjemny, orzeźwiający 
a razem lóczący zalecana, a w wielkićj ilości od dwóch 
lat w fabryce mojej obok innych -lekarskich sztucznych 
wód bez przerwy urządzona, nabywaną być może w bie- 
żącym roku po cenach następujących: 
Wody Sodowćj... . - flaszka po 15 centów, 
dto dto .....szklanka.. 5 
dto  Selcerskićj . flaszka ...15 
Lemoniady gazowéj.. » 44.20 
dto _ magnezyowćj„ -- AOFZĘG 
"Zamówienia na wyszczególnione tu jakotćż i inne wody 
lekarskie sztuczne przyjmują się albo w fabryce w domu Wgo 
T, Czecha na Piasku, albo w Aptece podpisanego w Rynku 
głównym missta istniejącéj, 
g Od cen powyższych odstępuje się 10 do 20'/,, stoso- 
wnie do ilości żądanćj wody, 
BE Odnoszącym flaszki zwraca się 5 centów za każdą. 
gN: żądanie możo być urządzona Woda sztuczna Vichy, 
a mianowicie Source nouvelle des Célestins i Grande Grille. 


(907-1 12) Dr. Floryan Sawiczewski. 


SZ. __n—>„>„m———>— 


KE Z WB BRS 2: BZ BE 


LILIONEZA 


. . e 

Ogloszenie licytacy!. 

[Nr. 11328.] 
Magistrat król. głównego Miasta Krakowa pó- 
daje do powszechnój wiadomości, iż celem wydzier- 
żawienia pastwiska nad brzegami starćj „Wisły a 
mianowicie pomiędzy mostami na Stradomiu 1 przy 
Rzezalni tudzież pomiędzy ogrodem XX. Misyona- 
rzy a Podbrzeziem, na czas od 1g0 stycznia 1863 


| 


n 


partamentu Igo o godzinie 104 przed południem 


publiczna licytacya. basów 5 

Na pierwsze wywołanie ustanaw)a się cena 
w kwocie 15 zir. w. a. 

Wadium wynosi 1 złr. 50 kr. W. a Deklaracye 
pisemne będą także przyjmowane. Warunki licyta- 
cyi mogą być przejrzane w Biórze Departamentu 
go. 7 

Kraków dnia 18go lipca 1862. (1904-3) 

WOW/ Aa TTDL 

Jana Lenkiewicza w Krośnie 

dostać można (1645) 
Widok miasta Krosna za . 
Krosno, opowiadanie podróżnika (wiorszem) za .  - 
Portret ZIE założyciela szkół (Gimnazyum) 
nie 
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z polecenia król. pruskiego Mini- 
sterstwa w Wydziale lekarskim roz- 
bierana, ma własność odmładniania 
skóry nadając jéj naturalną świe- 
żość oczyszczeniem z wszelkich 0- 
* 3Y  szpeceń jakiemi są: piegi, plamy 
wątrobiane, ostudy, parchy, suche i wilgotne 
liszaje, róża na nosie, z odmrożenia lub ostro- 
ści krwi, tudzież żółta powłoka skóry. 
Za skutek w 14 dniach ręczymy, a w razie 


5;% 


pobudzająca wczesny porost brody 
i wąsów. 


Chcąc mieć wczesny porost bro- 
dy lub wąsów bierze się cokolwiek 
pomady np. jak dwa ziarnka gro- 
ichu i naciera się zrana rzeczone 
miejsca, a najdalój w 6 miesięcy 
bujny je porost pokryje; środek 
ten bowiem jest tak skuteczny, że 
ż, MAF nawet 17 letni młodzieńcy niema- 
jący jeszcze żadnego porostu przychodzą doń za 
pomocą téj pomady. 
Cena puszki 2 złr. 60 kr. w. a. 


Płyn Japoński 


w pudełkach o 2 flasz- 
kach za 5 złr. w. austr. 
jest najprzedniejszą - kompo- 
zycyą do prędkiego farbowa- 
nia włosów, brody, wąsów i 
Ą brwi według potrzeby i upo- 
4 dobania, odpowiednio do twa- 
Nfrzy, z zupełnem farbującego 
W. zadowoleniem; prócz tego po- 
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KOLEJ TÆ" GALIC. 
KAROLA LUDWIKA 


Począwszy od dmia iS sierpnia 18632 


zniżony będzie istniejący dotąd na c. k. uprzywilejowanćj kolei galicyjskićj Karola Ludwika 


dodatek ażya taryfy głównej, 


co się podaje niniejszem do wiadomości publicznój z tem ostrzeżeniem, że wyjątki od poboru 
tegoż ażya nadal niezmienne zostają, a dotyczące tabele i obrachowania po wszystkich stacyach 
przeglądać można. 


Wiedeń dnia 34 Lipca 1862 r. (1024-1-3) 
Rada Zawiadowcza c. k. uprzyw. kolei gal. Karola Ludwika. 
KRNRZNNNZZC ZZ T OOO OO ZOO OOOWŃDĆ 


OGLOSZENIE. 
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Chiński środek dowolnego 
farbowania włosów 
Flaszka 2 zir. 10 kr. w. a. 


Qryentalny sposób 
ogolenia włosów, 


bez bólu lub uszkodzenia, na 
najdelikatniejszych nawet miej- 
"e scach, a to w 15 minutach, któ- 
rego to sposobu używa czasem 
płeć piękna do spędzenia śladów 
brody i wąsów, tudzież zarasta- 


"KAROLA LUDWIKA 


Za przyzwoleniem ck. Ministerstwa Handlu, wejdą w życie na ck uprzywilejowanćj kolei 
galicyjskićj Karola Ludwika, 
począwszy od dmia 15 Sierpmia 1862 
nowe postanowienia tyczące się 
wolnej wagi tłómoków i czasu wolnego od opłaty składo- 
wego towarów, pakunków i przesyłek pieszych. 
Dla publicznój wiadomości przybite będą te postanowienia na wszystkich stacyach kolei 


(ea 


Flaszka 2 złr. 10 kr. w austr. 
Fabryka: Rothe i Spółka w Berlinie, główny zaś 
skład powyższych pięknideł znajduje się wyłącz- 
nie w handlu pod firmą: Æ. Sktrłińskć w Ryn- 


Wiedeń dnia 1 Sierpnia 1862 r. (1023-1-3) i ku głównym w Krakowie. (884-3-) 
es. król. uprzywilejowana kolej galicyjska harola Ludwika. Me TE e | 
ooe E R aa a e A ao paiya U N 
Tekira i s do sprednia po cenie 


1 złr. 75 cent, za siązę kwalratową. — Bliższa wiadomość 
pod Nrm $$ Gmina VII na Kleparzu przy końskióm targo- 
wisku, (1043 2-3) 


KOTWICA („Der Anker“). 


Towarzystwo zabezpieczenia życia i rent. 
Siedziba Towarzystwa znajduje się w Wiedniu, Stadt, „am Hof N. 329.“ 


„rurami żeląznemi kutemi i urządze- 


Zabezpieczenie kapitałów niem do zamknięcia wody. 
płatnych po śmierci pewnćj oznaczonój osoby. 
Roczną premią 22 złr. 40 c. może osoba 30to-le- | 


tnia zabezpieczyć swoim spadkobiercom kapitał 1,000 | 


złr., chociażby Śmierć tój osoby nastąpiła po zapłace-| U I 
niu pierwszćj premii. Jezyć osoba 30-letnia, wypłatę kapitału w kwocie 1,000 
|złr. w swym 50 roku życia. 


Zabezpieczenie kapitałów | 
płatnych zabezpieczonemu, po osiągnieniu pewnego Wzajemne Stowarzyszenie na przeżycie 
oznaczonego wieku, lub tegoż spadkobiercom, jeże- |w których pewna liczba osób zobowięzuje się wzaje- 
mnie w ten sposób, że ci, którzy przy życiu zostają 


luby jego śmierć nastąpiła pierwćj. 

Roczną premią 43 złr. 90 c. może sobie zabezpie- |po pewnym przeciągu czasu nietylko otrzymają na- 
0 vama ya 0 kapitał 1,000 złr. po osiągnieniu | powrót swe kładki wraz z prości) pr 
50go roku życia, lub w wypadku prędszćj śmierci z0- |tami od procentów, lecz oraz odziedziszają stosun- 
stałby kapitał ten wypłacony Jego spadkobiercom, cho- | kowo wkładki wniesione przez tych, którzy tymeza- 
ciażby Śmierć nastąpiła po zapłaceniu pierwszćj premii. więc aa 


Zabezpieczenie kapitałów 


płatnych za życia zabezpieczonego, jeżeli tenże pe- 
wnego przez siebie samego oznaczonego czasu dożyje. 


i oświetlanie 


, 

podług najnowszego systemu, oparte na prakty- 
cznych doświadczeniach dla 

budynków publicznych, prywatnych, 

czynszowych i fabrycznych, 

Karol A. Specker 

w Wiedniu, „Stadt, Hoher Markt, Galvagnihof,* 

Bióro inżynierskie I Ajencyn maszyn 

dla przędzalń bawełny, maszya tkackich i gospodarczych, 


walców dla but żelaznych itp. — pośredniczenie w uzy- 
skania przywilejów na wynalazki w c.k. Państwie austr. 


Ogrzewanie | parą 
gaze 


Roczną premią 27 złr. 60 c. może sobie zabezpie- 


Wypłaty” na rabezpieczenia na wypadek śmierci od Zaręczenie: 


igo Stycznia 1862 r. t > : 
w Gzechach. . - - 11 Polo. . . 21,000 złr Kapitał Towarzystwa . . 2,000,000 zir. — © ni iza grąnicą. | 
etalon ił > Su 5 44000: Stan funduszu rezerwowego 31 Gru- Cenniki, kosztorysy i wszelkie bliższe szcze- 
na ga se A » : "© » dnia 1860 r.: góły na żądanie bezpłatnie, (722-5-6) 
n Kipao BRET E 0 a Fundusz asekuracyjny na wypadek 75171 zły EN 
„ Niższój Austryi 20 » 93,200 > GNIPRÓ LE 2-0. A EA 975,171 złr, 81 c. E 
A Szlaku ZZO: 1,050 „ Specyalny fundusz dla stowarzysze” TEATR POLSKI. 
n Sziązku .. . 2 $ 2% nia na przeżycie i przeciwzabeź” zał 
„ Siedmiogrodzie 6 » 11,600 > osi o. 
i a 7 TE POW z. x pieczenia, . <e e scet! TR Ar 89 c, Towarzystwo artystów dramatycznych ze Lwowa pod 
we Węgrzech . - -27 _ n» * « 108,800 „ Ogólny fundusz rezerwowy + -19,900 złr. — c. | dyrekcyą Witalisa Smochowskiego è Jana Nep. No- 
Rarom . . - - 56 polc. . 279,850 złr. Razem- + <=" © 7 9,460,124 zir. 70 c. wakowskiego, 
g Towarzystwo zawiera także ugody przeciwzabezpieczeń wszelkich stowarzyszen, jak równieź ugody na będzie miało zaszczyt przedstawić 


we wtorek dnia Ś sierpnia 1862 r. 
Komedyę w 3 aktach prozą przez J. Kraszewskiego pod na- 


Miód kasztelański. 


Rządzea Drukarni, Antoni Rother, 


bezpośrednie lub nastąpić mające dożywocia. 

Dokładne prospekta oraz taryfy każdćj gałęzi zabezpieczenia udziela bezpłatnie Dyrekcya w Wiedniu, 

oraz pp. Ajenci na prowineyi: p. Konstanty Laszkiewicz, inspektor i ajent w Białej, — p. Karol Wolański. 
Wilhelm Brühl, A. Esbenschitz w Krakowie — i p. A. Eibenschute w Tarnowie. (513-4) 


